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S z t o k i e m z b r o d n i * 
W dniu wczorajszym odbyło sie dranie szczegółowe przesłuchanie mordercy 
nrzez sędziego śledczego* - Łaniucha zachowule sie n a d a I W K W W i swo

bodnie opowiada wszelkie szczegóły swego strasznego czynu. 
Krzywdząca wiadomość. 

W jedneni z pism łódzkich ukazała się 
wiadomość, (następnie sprostowana)! 
jakoby jeden z bliskich krewnych ś. p. 
Tyszerów był podejrzany o dokonania 
zbr°dni. Wiadomość ta, w niesłychany 
sposób krzywdząca rodzinę Tyszerów, 
która cieszy się w mieście najlepszą o, 
plnją, była pozbawiona wszelkich pod. 
staw. Władze policyjne anj przez chwi
lę nie podejrzewały członków rodziny 
Tyszerów o spółudzlał w zbrodni j wzy 
wały ich w celu rozpoznania rzeczy zra-
bowanych przez mordercę. 

Morderca w gmachu 
sędziów śledczych. 

Wczoraj pod silną eskortą policyjną 
Sprowadzony został do gmachu sędziów 
śledczych przy ul. Gdańskiej 44 morder
ca małż. Tyszer. Sprowadzono go tu z 
aresztu śledczego przy komendzie poli
cji, gdzie dotąd przesiadywał w celi nr. 
16, aby rozpocząć przesłuchanie. 

Stanisław Łaniucha umieszczony zo
stał na kurytarzu pod dozorem dwóch 
policjantów. 

W oczekiwaniu na sędziego śledcze
go 11 rewiru p. Grzysia, który w tej 
chwili znajduje się na miejscu przestęp
stwa, gdzie prowadzi oględziny, Łaniu
cha siedzi z opuszczoną głowa. Jest 
mocno zdenerwowany i podniecony. 

Ktoś z obecnych rzuca uwagę: 
— To niemożliwe, że pan nie miał 

wspólników? 
Na dźwięk tych słów morderca pod. 

nosi głowę 1 ostro odpowiada: 
— Kiedy mówię, że sam zabiłem to 

Sam. 
O godz. 4 po poł. z wizji lokalnej po. 

wrócił p. sędzia Grzyś. który natych
miast wezwał do gabinetu Łaniuchę. 

W gabinecie sędziego śledczego prze 
słuchano Łaniuchę, a następnie odstawio 
oo mordercę do więzienia przy ul. Ko
pernika. 

Podczas pobytu mordercy w gmachu 
sędziów śledczych na ulicy zbierały się 
tłumy publiczności. Policja utrzymowa-
ła porządek nie dopuszczając cieka
wych do wnętrza. Na miejscu obecny 
byl naczelnik urzędu śledczego p. nad
komisarz Weyer. (w). 

Świadkowie w procesie. 
Jak się dowiadujemy do sprawy Ła

niuchy powołanych będzie ze strony o-
skarżenia kilkunastu świadków. 

Najważniejszymi świadkami będą 

by morderca jaknajszybciei poniósł za
służoną karę. 

Rodzina Łaniuchy jest bardzo biedna 
1 prawdopodobnie rtie będzie sobie mo
gła pozwolić na adwokata z wyboru, w 
tym wypadku sąd wyznaczy obrońcę z 
urzędu, (b) 

Firma j . Grzegorzewski" 
zostanie z l i k w i d o w a n a . 

Dowiadujemy się, iż rodzina po za
mordowanych ś. p. Tyszerach dotych
czas jeszcze się nie zajęła sprawą spad 

kową. Ś. p. Marja Tyszerowa ma trzech 
braci oraz dwuch bratanków, mąż jej 
zaś pięciu bliskich krewnych, którzy 
maja prawo do spadku. 

Termin zebrania rady familijnej, któ
ra zajmie się sprawą podziału pozosta
łego majątku, nie został jeszcze ustało, 
ny Jak nas informują, spadkobiercy za
mierzają zlikwidować skład fortepia
nów przy ulicy Piotrkowskie! 117. Mie
szkania i skład ś. p. Tyszerów są jesz
cze w dalszym ciągu opieczętowane aż 
do zupełnego ukończenia śledztwa, po
czem zostaną oddane do rozporządzenia 
krewnych. ifMwH i odpowiedzialność mordercy. 

kary a ludzie nienormalni.—..Morał insanity 
Stany zmniejszonej poczytalności. 

Społeczeństwo musi się bronić przed patologicznymi zbrodniarzami, 
gnięcia opinii lekarza - rzeczoznawcy wszystko pod pojęcie niepoczytalności 1 
w tych wszystkich wypadkach, w któ- nie korzystają, zupełnie słusznie, z przy 
rych stan psychiczny oskarżonego na- wliejów wobec prawa karnego. 

normal 

Czytając uważnie sprawozdania, o 
szczegółach bestialskiego mordu, doko
nanego przez młodocianego przestępcę 
Łaniuchę i zapoznawszy się z opinją o 
nim jego byłych chlebodawców, musi
my poważnie się zastanow .ć nad poczy
talnością i związaną z nią odpowiedzial
nością Łaniucha za czyny dokonane. 

Młodzieniec, marzący o wędkach, o 
morzu; ten, który „napawa swą duszę 
rybkami", jak pisał o sobie w swych 
wierszach przestępca, pozatem graj-ący 
potajemnie na p.aninie — ten marzyciel, 
rozbijający głowy siekierą 3 niewinnym 
ludziom — to okaz, jakiego nie zna do
tychczas psychopatologia sądowa. 

Jeśli zaś wziąć pod uwagę zachowa* 
nie się Łaniuchy, po zbrodni, a zwłasz
cza po aresztowaniu, to musimy przyjść 
do intuicyjnego przeświadczenia, że 
„coś" tu jest nie w porządku, gdyż jest 
rzeczą niemożliwą, aby człowiek nor
malny mógł się nagle przeobrazić w be
stię, niebezpieczną dla życia otoczenia. 

Nie kwestionujemy bynajmniej po
trzeby kary. jako środka odstraszające
go i eliminującego niebezpieczny i anty
społeczny element ze spokojnego środo
wiska, lecz pragniemy zwrócić tylko u-

brat zabitego, który pierwszy skonstato- ; wagę na znany prawnikom fakt, ze groz 
wał morderstwo; syn dozorcy, który 
wszedł przez okno do mieszkań a Tysze
rów; dozór.i domu; dwuch sąsiadów; 
chłopiec z cukierni Piątkowskiego, który 
odnosił kartkę Łaniuchy do zamordo
wanej służącej; właściciel pralni do któ
rej Łaniucha oddał swe poplamiona 
krwią ubrtinile; p. Fulde, u którego ł a -
uhicłia pracował i ukrył skradzione ły
żeczki. Pozatem przedstawiciele policji, 
którzy prowadzili dochodzenie, wywia
dowcy, którzy aresztowali mordercę 
oraz biegli lekarze, ktćrZy dokonywali 
•ekcji -zwłok. Możliwe,Nże rodzina mor
dercy również powoła niektórych świad 
ków. którzy b?dą m>eli za zad^rtfe wy
kazać nienaganną przcszloćć zbrodnia
rza, jak również jego nienormalne skłon
ności .(b% 

Obrona San uchy. 
Jak dowiadujemy się proces sądowy 

Łaniuchy o będzie się jeszcze w końcu 
bieżącego miesiąca, a najwyżej w począ
tkach grudnia. Władzom zależy na tem. 

ba kary u ludzi psychicznie nienormal
nych zawodzi całkowicie. 

„Prawodawca, wprowadzając do po
jęcia poczytalności kryterjum psychopa-
tologiczne, zniewala sędziego do zasic-

stręcza wątpliwości co do jego 
ności" lub „chorobliwości". (cytuję za 
W. Łuniewskim). 

Rozumowanie prawnicze zmierza do 
przeprowadzenia ostrej granicy pomię
dzy poczytalnością i niepoczytalnością, 
pomiędzy zdrowiem i chorobą. W poję
ciu lekarskiem choroba jako fenomen 
biologiczny, jest zjawiskiem płynnem, 
nie posiiadającem stale] granicy; to też 
nierzadko są wypadki, kiedy najbieglej-
szy lekarz nie w stanie jest powiedzieć 
gdzie się kończy norma, a zaczyna się 
chórowa I vice versa. Pewne cechy cho
robowe (zwłaszcza dotyczy to psychiki) 
zdarzyć się mogą i u ludzi zupełnie zdro-
wycli, u których mowy być nie może o 
zmniejszonej poczytalności i odpowie
dzialności. 

Niektóre stany patologiczne psychiki 
z któremi człowiek niejako na świat 
przychodzi, jak np. wrodzony niedoroz
wój umysłu, lub morał insanity, ujawnia
jące się pod postacią anormalnych popę
dów, w szczególności popędów zbrod
niczych; budzić mogą pewne wątpliwoś
ci co do ich klasyfikacji jako stany cho
robowe. Wszelako typy podobne, 

jak również rozmaici ekscentrycy 
patologiczni, osobnicy o różnych p e r 
wersjach seksualnych, epileptycy, neu
rastenicy i t. d. nie podpadają mimo 

Marsz. Daszyński przeciw pojedynkom 
Znamienne oświadczenie w sejmie. 

Warszawski korespondent „Republiki" (B) 
le!efqnujc: 

Na wstępie wczorajszego pos'edzeńla 
sejmu marszałek Daszyński wyg łos i 
znamienne przemówienie, wywołane 
mnożącemi s<ę na terenie sejmu spra. 
wami honorowemi. Marszałek Daszyń
ski potępił pojedynk', wskazując, iż są 
one zakazane przez prawo, potępione 
jako morderstwo przez rełigję, a przez 
oplnję olbrzymiej większości n'e uzna
ne jako właściwy środek załatwienia 

sporów i różnic, a zwłaszcza sporów 1 
różnic politycznych. Deklaracja marsza! 
ka Daszyńskiego wywołała w sejm<e ol
brzymie wrażenie. Co się tyczy posie
dzenia sejmu to było ono na ogól nie cie
kawe. Podkreślić należy, że uchwalono 
ostatecznie ustawę, wstrzymującą eks
misję z lokali wobec tych bezrobotnych, 
którzy po otrzymaniu pracy zgłaszają 
zalegle komorne w ratach, wynoszą
cych 25 proc bieżącego czynszu miesz
kaniowego. 

Mustzą oni być traktowani na równi z 
wszystkimi jako poczytam!, gdyż życie 
poucza nas ciągle o istnieniu takich sta
nów '„zmniejszonej poczytalności" przy 
których zasada łagodniejszego wymiaru 
kary, zagrażałaby w wysokim stopniu 
bezpieczeństwu publicznemu. 

Wiemy dziś dobrze, że istnieje pewna 
kategorja osobników, posiadających 
wrodzone skłonności do czynów anty 
społecznych, do wykroczeń już nie tylko 
przeciw prawu, ale przeciwko bezpie
czeństwu publicznemu I to przy Ziipeł-
nem zachowaniu nieraz wszystkich zdol
ności intelektualnych i przy całkowltem 
zrozumieniu znaczenia swego postępku! 
Są ro nieprzejednani wrogowie społe
czeństwa, przeciw którym musi się ono 
bronić, nie z chęci odwetu za dokonane 
zbrodnie, lecz z konieczności wyelimino
wania ich ze swego organizmu. 

. Najsmutniejsze w tej cąiej sprawie 
jest to, że kara stosowana względem in
nych ludzi, nie poprawia tych zbrodnia
rzy patologicznych, choćby byłą najsu
rowszą i nie odstrasza ich od ponownych 
zbrodni 

„Internowanie takich ludzi w szpita
lach psychiatrycznych nie gwarantuje 
społeczeństwu ostatecznego ich unie
szkodliwienia — pisze o nichŁuniewski. 
„Koleje życiowe tych osobników zwyro
dniałych, stojących na pograniczu: mię
dzy, zdrowiem i chorobą, przebiegają w 
ten sposób, że przerzuca się ich, jak pił
ki, z więzień do szpitali, ze szp tali do 
więzień, a jeśli wypuszcza się ich na 
wolność, to po to tylko, ażeby nieba
wem dali powód do nowego aresztowa
nia". 

Społeczeństwo z zapartym odde
chem śledzi koleje sprawy Łaniuchy. 
Nie dlatego, aby dało się pociągnąć nie
zdrowej sensacji, aJe przez wzgląd na 
dobrze zrozumiały interes własny. 

Społeczeństwu grożą niebezpieczeń
stwa ze strony osobników, podobnych 
do Łaniuchy i każdego interesować musi 
reakcja władz i prawa konkretnego, w y 
soce sensacyjnego, a mrożącego krew w 
żyłach wypadku. 

Dr. Paweł Klinger. 
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O s t a t n i e dni ! BURZA Potężny film 
z udziałem Barrymore i 
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Horn 
Chcąc dać najszerszym sferom możność obej-
rżenia tego epokowego arcydzieła zostały 
od dziś ceny zniżone. Ceny miejsc na 

wszystkie seanse zł. 
2 ę 

Dziś i jutro od godziny 12-ej do 3-ej ceny miejsc 5 0 g r . i 1 Z t , 

Poseł Marek 
uległ ciężkiemu atakowi apopleksji 

Warszawsk i korespondent „Repabllkr*" 
telefonuje: 

Prezes klubu parlamentarnego PPS„ 
czołowy przywódca socjalistów pol
skich, wicemarszałek sejmu dr. Zyg
munt Marek uległ wczoraj w Warsza
wie ciężkiemu atakowi aoopiektyczne-
mu. Stan posła dr. Marka jest określo
ny jako ciężki, zważywczy . iż atak od. 
lał choremu zdolność mowy. Poseł dr. 
Marek nie odzyskał przytomności do 
wczoraj wieczorem. 

Nad czem obradowała 
sejmowa komisja spraw zagra

nicznych. 
Warszawa, 16 listopada. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Na dzisiejszem posiedzeń u komisji 

spraw zagranicznych, odbytem pod prze 
wodnictwean posła Niedziałkowskiego, z 
udziałem delegata rządu prof. Makow
skiego, wysłuchano referatu nosla Dęb
skiego o projekcie ratyfikacji polsko-nte 
mileokiiego nieładu o obrocie drzewnym 
z dnia 30 listopada 1927 roku. Na wnio
sek posła Rataja projekt odesłano do na
stępnego posiedzenia komisji. 

Z kolei przyjęto projekt ratyfikacji 
traktatu handlowego'! nawigacyjnego z 
Estonią, który został podpisany w Ta
llinie dnia 19 lutego 1927 r. Przyjęto rów 
nież projekt ratyfikacji konwencji mię
dzy Austrja, Włochami. Polska a kró
lestwem S.H.S. i Czechosłowacją, do
tyczących rozmaitych kategorji emedy-

Terniin konwersji 
pożyczki państwowej 

z lat 1918-20 przedłużony do 
31 grudnia 1929 r. 

Warszawsk i korespondent „Republiki" (B.) 
telefonuje: 

Na wczorajszem posiedzeniu sejmo
wej komisji skarbowej przyjęto między 
innemi projekt ustawy, który przedłuża 
termin konwersji pożyczki państwowej 
z lat 1918—20 do dnia 31 grudnia 1929 
roku. 

Delegacja pol ka 
na uroczystości niepodległościo

wej Łotwy. 
Ryga, 16 listopada. 

Dziś przybyła tu delegacja polska, ce 
lem wzięcia udziału w uroczystościach 
dz :esięciolecia niepodilegoścl Łotwy. De 
legacja polska składa się z przewodni
czącego komisji spraw zagranicznych 
sejmu, Janusza Radziwiłła oraz szefa 
M. S. Z. Hołówki. 

Na spotkanie gości wysłano wagon 
salonowy. Na stacji powitali gości b. a-
tache wojskowy Łotwy w Warszawie, 
major Grnberg i sekretarz poselstwa 
polskiego w Rydze Lubiński 

Czy dojdzie li kryzysu rządowego w Niemczech] 
„Reichstag" odrzucił wniosek socjalistów 

o zaniechaniu budowy pancernika. 
Berlin, 16 listopada. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Ostre wystąpienie wczorajszego mów 

cy socjal stycznego posła Weisa w y w o 
łało wczoraj pewne niezadowolenie w 
kolach centrum i niamieckiiej partji lu
dowej. Minister centrowy v. Gerard i 
przewodniczący ludowej frakcji poseł v. 
Scholz udali s'ę jeszcze w czasie wczo
rajszego posiedzenia do kanclerza, by 
przedstawić mu zastrzeżenia obu tych 
stronnictw z powodu ostrych zwrotów 
mowy posła Weisa. W związku z tem 
odbyło sie wczoraj po posiedzenu 
Reichstagu posiedzenie gabinetu, na któ 

re został zaproszony również minister 
Stresemann, nieobecny na posiedzeniu 
Reichstagu. W konferencj' gabinetowej 
ministrowie v. Gerard i Curtius przed
stawili swe zastrzeżenia i niezadowole
nie swych-stronnictw z powodu tak o-
strego wystąpenia posła Weisa. Posie
dzenie gabinetu, niezakończone wczoraj 
zostało odroczone do dzisiejszego rana. 
Prasa berlińska traktuje jednakże ton 
nowy konflikt pomiędzy stronnictwami 
rządowemii niezbyt poważnie, wyraża
jąc pewność, że owe wewnętrzne nieza
dowolenia i urazy w łonie koalicji zo
staną całkowicie załatwione w ciągu 

Ściana demu v» Bydgoszczy runęła. 
grzebiąc pod gruzami 4 robotników. 

BYDGOSZCZ, 16 listopada. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

W dn'u dzisiejszym o godz. 9.15 rano 
runęła frontowa ściana domu partero
wego przy ulicy Dworcowej w Bydgo
szczy, grzebiąc pod gruzami 4 robotnl-

zdołało się o własnej sile wydostać z 
pod gruzów, natomiast inni dwaj zosta
li zupełnie zagrzebani. Jeden z uratowa
nych robotników bezpośrednio po prze-
wiezieniu go do szpitala zmari, drugi 
jest bardzo ciężko ranny. Powodem ka-

ków, zajętych przy przeprowadzaniu tasjrofy były najprawdopodobniej znl-
kabla elektrycznego łączącego starą e- szczone fundamenty domu, naruszone 
lektrownię z nową. Dwuch robotników przeprowadzanym w sądzie podkopem. 

Dymisja posła Rauschera 
i konsutów niemieck ch w Poisce. 

Berlin, 16 listopada. 
Katolicki stronnictwo centrum przy

gotowuje generalny atak przeciwko 
Strcsemannowl. 

W zakulisowych rokowaniach Stre
semann gotów jest okupić sie koncesją 

w formie obsadzenia eksponęntem stron 
nic twa stanowiska posła niemieck ego ( 
w Warszawie oraz dokonania zmiany 
na placówkach konsularnych w Pozna
niu j Katowicach. 

Sir Erie n n i n u n o n d 
przybywa we wtorek do Warszawy. 

ooooor^ooooooooooooooooooooooo 

Warszawski koresp. „Republiki" (B) 
telefonuje: 

We wtorek o godz. 9 wieczorem przy 
bywa do Warszawy generalny sekre
tarz rady Ligi narodów Sir Drummond 
i jego zastępca p. Sugimurat. Gośoie rzą 
du polskego złożą wizyty panu prezy
dentowi Rzplitej, marszałkowi Piłsud
skiemu, premierowi Bartłowi oraz mar

szałkom sejmu i senatu. Obaj panowie 
wygłoszą w czwartek odczyt w uni
wersytecie. Na ich część odbędzie si.j w 
środę raut u ministra Zaleskiego, a w 
czwartek raut w poselstwie angielskim. 
W sobotę odbędzie się przyjęcie dla pra
sy polskej i korespondentów zagranicz
nych. Oprócz Warszawy obaj panowie 
zwiedzą Kraków i Poznań. 

•I — — l a 
W Y S T A W A 

DYWANÓW PERSKICH 
W MIEJSKIEJ OALERJI SZTUKI 

(PARK SIENKIEWICZA.) 

ZOSTAŁA PRZEDŁUŻONA 00 NIEDZIELI 
DWA 18-00 LISTOPADA r. b WŁĄCZNIE. 

Sprzedał po bardzo korzystnych cenach. 
SARKIS KARABETIAN. 

dzisiejszej debaty w tej formie, iż 
poseł Bre tscheid zabierze glos w imie
niu frakc.'i socjalistycznej i w mowie 
swej sprecyzuje wyraźnie stanowisko 
frakcji socjalistycznej w kwestiach woj

skowych. 
Berlin. 16 listopada. 

Dziś po południu prowadzone były w 
Reichstagu w dalszym c ągu debaty nad 
sprawą budowy pancernika. 

W czasie przedpołudnia obradował 
gabinet Rzeszy z udziałem przywódców 
stronnictw rządowych. Czyniono stara
nia w kierunku załagodzenia przykrego 
wrażeń a, jakie szczególnie w centrum 
i niemieckiej partji 'ludowej wywołała 
wczorajsza mowa socjalistyczna posła 
Weisa. 

Jak donosi „Vossische Zeitung", w 
toku dzsiejszej konferencji 
niemiecka partja ludowa i centrum za
żądały od frakcji socjalistyczne] wiążą, 
cego przyrzeczenia co do głosowania 
nad uznaniem drugiej raty na budow« 

pancernika 
w razie odrzucenia obecnego wniosku 
socjalistów, gdy sprawa ta we idze na 
porządek dzienny, przy obradach budzę, 
towych. Socjajiści mieli jednak odmówi 
udzielona takiego wiążącego przyrze. 
czeińa na przyszłość. 

BERLIN, 16 listopada. 
Na dzisiejszem posiedzeniu Rełchsta* 

gu odrzucono 255 głosami przeciwko 
203 przy 8 wstrzymujących sie wniosek 
socjal ;stów o zaniechanie budowy pan
cernika. Ministrowie socjalistyczni gło. 
sowali za swą partja. 

B. cesarz Wilhelm 
u d a ł *te d o Szwacll* 

SZTOKHOLM, 16 listopada. 
(Polska Acencja le leerai iczna) 

„Socialdemokraten" podaje rfepotwfet 
dzoną dotychczas wiadomość, że ex-ce-
sar z Wilhelm miał przybyć w piątek ra-
no do Sztokholmu z Gothemburgii idzie 
bawił od czwartku wieczór. 

Każdy obywatel meksy
kański 

musi wyucz\ć sią rze
miosła. 

Meksyk. 16 listopada. 
Obrany niedawno prezydent Portez 

GU przygotowuje nowe ustawodawstwo 
przewidujące ustanowienie trybunałów 
arbitrażowych dla konfliktu w przemy
śle, ustalenie 8-godzinnego dnia.i 6-dnio. 
wego tygodnia pracy, obowiązkowe u-
bezpleczenle oraz odszkodowania dla ro 
botnków w razie nieszczęśliwych w y 
padków. Przewidziana jest również ta
ryfa płac minimalnych. Nowa ustawa o . 
bowiązywać będzie każdego zdrowego 
obywatela do wyuczenia sie Jakiegoś 
rzemiosła lub innego zajęcia zawodowe, 
go. 72 proc. robotników we wszystkich 
fabrykach ma według nowej ustawy re. 
krutować sie z pomiędzy meksykan, 
czyków. 

Zaufanie dla rządu 
Poinćarego. 

Paryż, 16 'listopada. 
W związku z oświadczeniem rządo-

wem i uchwaleniem przez izbę olbrzy
mią większością votum zaufana dla rzą
du, dzienniki 'zapatrują ile. optymistycz
nie na przyszłość obecnego gabinetu. 
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Podwyżka płac urzędniczych. 
Zapowiedź p ministra skarbu, że w naj

niższym czasie rząd nie będzie m6gl w 
x>dwyżce pensyj urzędników pójść Li
tej — poza 15 proc. dodatkiem, który 
wypłacany jest zresztą już od dłuższe
go czasu, w obecnym zaś budżecie ma 
być tylko ustabilizowany — w kolach 
t rzędnczych wywołała zrozumiałe roz 
czarowanće. Spodziewano się powszech 
nie, iż po tak urodzajnym roku jak obec
ny sprawa dalszej podwyżki plac urzęd 
niczych nie nastręczy większych trud
ności, tymczasem, wbrew wsze'.k ;m 
oczekiwaniom — trudność te nie są by
najmniej mnejsze, niż były na wosr.ę, 
tembardziej, że przewidująca polityka 
łprowlzacyjna i wywozowa rządu, nie 
idze na razie w kierunku doraźnego 
wyeksplotowana urodzajów w formie 
wtesywnego wywozu płodów rohr-
czych za granicę. Być może, iż skutki 
Pomyślnych urodzajów ujawn ;ą się do
piero później, rj. z chwilą gdy rząd s'ę 
upewir, że rezerwując odpowiednie za
pasy zboża dla potrzeb wewntęrznych, 

czególnem! miejscowościami kralu. nizować na możliwie najzdrowszych 
Dość powiedzieć, iż 1 kg. masła, za Weń- podstawach. Jest to oczywiście także 
ry w Łodzi np. płaci się na rynku 7—9 
zł., na głębokiej prowincji można kup:ć 
za 4—6 zł., jajko na prowincji 15—20 
groszy w Łodzi i okolicy kosztuje 30 
do 35 gr.! Oczywista w tych warun
kach urzędnikowi w Łodzi nie na wiele 
się przyda dobry urodzaj i potanienie 
produktów, które się d tak na jego bu-
d ż e c e korzystnie nie odbijają. 

W czem leży główna przyczyna te
go zjawiska? Przedewszystkiem w zu
pełnie wadliwie zorganizowanej cyrku
lacji produktów pierwszej potrzeby na 
rynkach konsumcyjnych, niewłaściwie 
zorgan'zowany handel tym' artykułami 
zbyt kosztowny transport i kosztowne, 
niestety, pośrednictwo, co wszystko ra
zem sprawja, iż konsumenoi skarżą s.ę 
na drożyznę życia, producenci zaś na
rzekają na brak opłacalności gospo
darstw i nemożności płacenia więk
szych podatków — bez których znowu 
nie może bvć mowy o podwyżkach 

pozostaje nam jeszcze znaczniejsza nad , pensji. 
wyżka na wywóz. N e ulega też chyba | Zastanów'óby s ; ę nabżato, czy me 
żadnej wątpliwości, że jak czynny bi-1 jest obow'ązk!em naszej inteligencji, w 
lans handlowy umożliwia rządowi robie 
nie większych lub mniejszych podwy
żek płac urzędniczych, tak z &rug'ej 
strony bilans bierny — przy najlep
szych nawet chęciach rządu, na żadne 
podwyżki nie pozwala, uposażenie bo-
w'em urzędników zależne jest bardzo 
od zapasów kasowych skarbu państwa 
zapasy te zaś nie mogą s ! ę gromadzić 
przy dłużej trwającym deficycie w o-
brotach handlowych z zagranicą. 

O prawdzie tej winna pamiętać szcze 
golnie nasza inteligencja, a zwłaszcza 
urzędnicy, którzy wszak mają dość 
wpływów, aby skuteczne walczyć z 
nadmiernym przywozem do kraju rze
czy, bez których ostatecznie moglibyś
my się obejść, lub które bardzo łatwo 
zastąpić możemy produktem rodjamym. 

Jeżeli chodzi o ogół obywateli, o p a 
truje on się nieco inaczej na kwestję 
płac urzędniczych. Społeczeństwo zda
je sob'e sprawę, że należyte uposaże
nie personelu urzędniczego musi być 
(ednyra z głównych warunków spraw
nego funkcjonowano machiny państwo 
we), że nie można a la longue wymagać 
oć urzędnika ideowego tylko poświęca
nia się.' Jest ono też naogół zgod ie co 
do tego, że wynagrodzenie obecne urzę 
dników, zwłaszcza niższych kategorji, 
Iest nie do pozazdroszczenia. Na ogiil 
jednak, nie wydaje się słusznem twier
dzenie, że jedynym sposobem popra
wienia warunków bytu urzędników jest 
ciągłe pukanie do kasy państwowej o 
podwyżkę. -

Faktem niezaprzeczonym jest, iż w 
czasach ostatnich najważniejsze artyku 
ły codziennego użytku, a więc zboże, 
kartofle, bydło itp. są o wiele tańsze niż 
przed kilku miesiącami. Są to właśnie 
bezpośrednie skutki dobrego urodzalu i 
zasadniczej polityki rządu odnośnie wy
wozu artykułów. Kwintal żyta. którego 
cena wiosną przekraczała nawet 60 zł., 
obecnie kosztuje 32—25 zł., cena kwin
talu ziemniaków spadła z 20—30 zł. na 
5—8 zł. w odpowiednim również sto
sunku spadły ceny świń a zwłaszcza 
bydła. Niestety, ceny te skaczą gwał
townie w miarę jak poszczególne arty
kuły od producenta zbliżają s 'ę do spo-
żywczy, co zaś jest znamienniejsze, to 
zjawisko, na nasze warunki komunlka 
cyjne zgoła nienaturalne, mianowicie 
szalona rozpiętość cen pomiędzy posz 

szczególności tej potężnej armj urzęd
niczej, zainteresować się bliżej terr zja
wiskiem i uczynić wszystko co należy, 
ażeby te olbrzymie wadliwości w obie
gu produktów spożywczych usunąć, 
sam zaś handel tymi produktam. zorga-

obowiązkiem producentów gdyż i w 
ich leży interesie. Skutek jednak daćby 
mosła tylko wzajemna współpraca oby 
dwuch stron. Nie należy tylko zwalać 
tego zada:i a wyłączne na rza,d, które
go systematyczne ingerencje w tej dzie
dzinie na dłuższą metę skutecznie nie 
mogą oddziaływać, żadne bowiem cho
ciażby najlepsze rozporządzenia nie są 
w stanie dowolne regulować wi run -
ków podaży i popytu. Zapewne, obo-
w ązkiem rządu jest poprzeć zdrnwą 
inicjatywę bez względu na to skąd ona 
wychodzi. Inicjatywy tej jednak jest nie 
zmienne mało, każdy bowem wybiera 
sposób na pozór łatwc-szy i pewniej
szy — tj. podwyżkę płacy miast walki 
o potanienie środków życia. 

Obieg produktów pidrw&ej potrzeby 
należałoby oprzeć całkowicie na podsła 
wach spółdzielczych. Niestety, dzisiej
sze nasze spółdzelnie w olbrzymiej 
swej większości, nie posiadające odpo
wiednio wielkiej 1'czby karnych i Śwśą 
domych swych członków, a w zwijz-
ku z tem ci:rp'ące na dotkliwy irr^k 
własnych, lub tanćo oprocentowanych 
kapitałów, prowadzą żywot suchotn'-
czy ogranczając s : ę do roli większego 
lub mniejszego sklepiku, który wpraw
dzie utrudn'a życie drobnemu sklepika
rzowi spożywczemu, ale na samo regu

lowanie cen i dostawę produktów spM. 
dzielnie nie mają większego wpływu, 
najczęściej bowiem są one zalegnę o'' 
spekulantów i hurtowników prywat-
nych. 
. Pierwszem w ę c zadanym inteligen

cji urzędniczej jest tworzenie dla istnie, 
jących już spółdzielni szerokich pod
staw działania. Rozporządzając rozle
głymi wpływami zarówno urzędowym 
jak i towarzyskimi oraz intelektem, na 

'zór inteligencji czeskiej lub duńskiej 
urzędnicy nasi państwowi i prywat vi 
mogliby się w wysokim stopniu przy
czynić do uzdrowienia naszego życia 
gospodarczego w tej dziedzinie z pożyt. 
k e m dla siebie i społeczeństwa. A ileż 
w poszczególnych wypadkach zdziałać-
by tu mógł życzliwy ob;ektvwizm !ia 
daną sprawę! 

Nie należy więc potęp'ać w czambuł 
ani producenta ani pośrednika za zdz !ei 
stwo — lecz — rzucić na szalę własna 
zbiorową wolę i dążności jednych jak 
drugich mające na celu również n : e co 
innego jak zapewnienie bytu, wprzęg 
nąć rozumnie w rydwan osrólno - spole-
cznego interesu. 

Stąd nie wynika bynajmniej żebyrh 
m'ał być przeciwnikiem koniecznej zre
sztą podwyżki pensji urzędniczych, w y 
daje mi się jednak, iż potanienie życ.a 
jest zawsze realniejszą podwyżką pensji 
niż sama podwyżka. J. Cz. 

Ponura licytacja w Berlinie. 
Sprzedawano meble dawnych książąt rosyjskich. 

Berlin, w listopadzie. 
A więc młotek licytacyjny zapukał. 

W wielkiej sali licytacyjnej Lepkego w 
Berlinie, sowieckie przedstawicielstwo 
handlowe wystawiło na sprzedaż bez 
cenne dzieła sztuki, pochodzące z „na t e i n i e u z r e i d & . c i U ' M , p u * . i i u u £ < ł v e z „ n a i » T . „ A . . . 

cjonalizacji" zbiorów carskich i prywat-Iną przez sprzedawców sumę 

jednakże niemiecki i francuski. Wszyscy 
znani antykwarjusze Berlina i Paryża są 
obecni. A przedewszystkiem moc kobiet, 
elegancko ubranych, z notesikami i ołó
wkami w ręku. Podniecone Tozglądasą 
się dookoła, pilnie notując każdą uzyska

nych 
Drogocenne dzieła sztuki, wśród 

których nie brak oryginalnych obrazów 
Rubensa i Canaletta, misternej roboty 
antyki, upiększające rosyjskie muzea, pa 
lace i kolekcje prywatne, przy dźwię
kach młotka poczęły przechodzić w rę
ce antykwairjuszy i handlarzy dziel sztu
ki przybyłych na niezwykłą licytację ze 
wszystkich krańców Europy. 

Prasa podawała już na tydzień przed 
tem wiadomość o mających wyniknąć 
podczas licytacji awanturach, zapo
wiedź bowiem sprzedaży dzieł sztuki 
przez bolszewików wywołała burzę pro 
testów ze strony emigracji rosyjskiej. 
To też firma Lepke przedsięwzięła wszel 
kie możliwe środki ostrożności: wstęp 
do sali licytacyjnej dozwolony był je
dynie na podstawie wydanych uprzed
nio zaproszeń. 

Trudno sobie wyobrazić, z ja
kiemi zachodami połączone było o-
trzymanie zaproszenia. Rosjanie nie o-
trzymali ani jednego. Wyjątek stanowi
ło tylko kilku, znanych osobiście Lepke-
mu antykwarjuszy. Dwaj dziennikarze 
rosyjscy, korespondenci pism zagranicz
nych, starający się wraz z piszącym te 
słowa o zaproszenie, otrzymali je tylko 
dzięki temu, że rozmawiali świetnie po 
francusku i okazali legitymacje dzienni 
ków francuskich. 

Niebezpieczeństwo możliwej awantu 
ry zostało w ten sposób niemal zupełnie 
usunięte, mimo to jednak przy wejściu 
do sali licytacyjnej rzucała się w oczy 
wiellka ilość S c h u t z m a ^ w 

Na ulicy, przed wejściem do budyn
ku stoi policjant. Na schodach, na każ
dem piętrze — policjant. A wśród publi
czności tłumnie przybyłej na licytację — 
urzędników policyjnych co niemiara. 

Nic zresztą dziwnego. W wielkiej sa
li mgromadzone są miljony. 

Tłok straszny. Dookoła 9łvchć nie
mal wszystkie języki Europy. Dominują 

Kto one? Poco tu przyszły i skąd ta 
ciekawość, która nakazuje aż notować 
ceny? Czy tylko zwykła kobieca logika, 
czy też rozkaz mężów, zajętych w ban
kach i na giełdzie i nie mogących sa
mym śledzić przebiegu sensacyjnej licy
tacji? A może tu tylko zbiera się mater
iał dla ploteczek, opowiadanych w ka
wiarni, lub na popołudniowej herbatce? 

Uwaga! Licytacja się zaczyna! Mło
tek puka. Cisza i spokój. Na pierwszy o-
gień idzie mała komoda z 18 wieku, upię
kszającą ongiś przed laty jedną z sal 
Zimowego Pałacu. Sprzedawcy wyzna
czyli cenę 1500 marek. Ale antykwarju
sze są lepszymi znawcami i wiedzą wie
le to war te . Szybko padają setki i mło
tek przybija cenę 2800 marek. 

Coraz to nowe dzieła sztuki. Wśród 
kupujących czyni się ruch. Pomału ogar 
nia ich hazard. Gdy na podjum ustawio
ny zostaje garoiturek mebli empire, po
chodzący z pałacu książąt Jusupowych, 
rozpoczyna się formalny wyścig cen. Li
cytant ogłasza sumę 16 tysięcy marek. 
20,000. 30,000, 45,00o... Szybko skaczą 
tysiące w górę. 50000... 54000.... 570iX)... 
Chwila ciszy. Jakiś głos dodaje n i epew 
nie: 59,ooo... i wreszcie młotek puka: 
60,060 marek. 

Garniturek mebli przechodzi do rąk 
nowego właściciela. A przed salą licyta 
cyjną, na ulicy sto ! książę Jusupow. Stoi, 
zacisnąwszy z bezsilnej złości pięści, 
podczas gdy tam na górze nieprawy wla 
ściciel prawnie sprzedaje jego własność. 

Wyciągnął się długim szeregiem, 
sznur samochodów z przedstawicielami • 
arystokracji rosyjskiej. Stoją przed pod- ' 
jazdem do domu firmy Lepke. Po c o ? 1 

Niewiadomo. Wejść do środka nie mogą. 
Upomnąć się o swe prawo własności — 
też nie. Wszak sprzedaje te rzeczy pań
stwo uznane przez rząd niemiecki. Sprze 
daż odbywa się więc pod opieką prawa 
niemieckiego. 

A antykwarjusze? Ich ta sprawa zu

pełnie nie obchodzi. To ich chleb i ich 
zarobek. A jednak gdy wychodzą z sali, 
rzucają trwożliwe spojrzenia na ten de
monstracyjny sznur samochodów, tak-
sówek i fiakrów, w których po przecl w 
leglej stronie jezdni siedzą dumni nieg
dyś patryc.nsze rosyjscy„prawi" właści
ciele sprzedawanych na górze przedmio
tów. 

Demonstracja czyni wrażenie posęp
ne i przykre. T . W 

Cenzura w Rumunji 
została zniesiona. 

Bukareszt, 16 listopada. 
Rada ministrów postanowiła znieść 

cenzurę i stan oblężenia w całvm kraj* 
z wyją tkem tylko miejscowości, poło
żonych w 10-kilometrowym pasie gra> 
nicznym. W miejscowościach tych ju-
rysdykcja należeć będzie do sadów o. 
gólnych. 

BÓLE GŁOWY ZATRUWAJĄ 
r a d o ś ć TYCIA. 

Szybko i pewnie pomagają w 
tym wypadku prawdziwe 

t a b l e t k i 

A s p i r i n . 
Tabletek Aspirin todac tylko 
w oryglnalnem opakowaniu c 
czerwono, opałką ie makiem 

.»«»•»". 
Cena: 

h snu* s t 1,05 — 20 SZTUK rt. <£» 

D I 
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W I E R A 
podług znanej sztuki U R W A M C E W A . 

W rolach 
głównych: MARJA JACOBINI zona sow. 

ministra oświaty. 
Najwspanialsza obsada.—Najznakomitsi artyści europejscy.—Zdjęć dokonano w Rnsji, Berlinie, na Riwierze włoskiej i francuskiej —Splot najbardziej 
sensacyjnych pierwiastków. — Największa rewelacja scen i ekranów zagranicznych — Treść filmu, oddana w żywych zwartych barwach, zmusza do 

śledzenia ze wzrastającym zaciekawieniem przebiegu emocjonującej akcji. 

Ilustracja muzyczna pod batutą A. Czudnowskiego. Początek o godz. 4.30 po poł. 

Od godz. 12-ej do godz. 3-ej ceny wszystkich rtiieisc 50 gr. i 1 z l . 

Wschód słońca o g, 6.58 
Zachód słońca o g. 3,44 
Wschód ks. o g. 11.55 
Zachód ks. o g. 6.59 
Długość dnia: 10.53 
Ubyło dnia: 9.41 

Święto Niepodległości 
w więzieniach łódzkich. 

Jak się dowiadujemy, w niedzielę, 
dnia 19 b. m. w więzieniu karnem przy 
ulicy Nowo-Targowej odbędzie się uro
czysta akademja dla uczczenia 10-lecia 
niepodległości państwa polskiego dla 
więźniów. Na akademji tej będą obec
ni przedstawiciele władz. 

Taka sama uroczystość odbędzie się 
też w więzieniu śledczem przy ul. Ko
pernika. 

Na program obchodu złożą się przed 
stawienia amatorskie, deklamacje, mu
zyka i śpiew. W dniu obchodu więź
niowie zostaną zwolnieni od swych 
zwykłych zajęć. (Wid) 

Rocznik 1908. 
W dniu dzsiejszym winni stawić się 

do rejestracji w biurze wojskowo-po-
licyjnem przy ul. Piotrkowskiej 212 m<?ż 
czyźni rocznika 1908. zamieszkali w 
obrębie l l - g o ko...isarjatu policj; o na-
zwikskach na litery R, S, Sz, T. U. W, 
Z. Z. 

Jutro rejestracja nie odbywa się. 

Z e b r a n i a kontrolne. 
W dniu dzisiejszym winni stawić s ę 

do zebrań kontrolnych ozeregowi rezer
wy i pospolitego ruszenia: 

Rocznik 1891 zamieszkali w obręb e 
komisarjatów policji 2, 3, 5, 8. 9, . 11 o 
nazw.skach na litery A, B, C. D, E, r \ 
G, H, Ch, I, J, K L Ł M N O P R S Sz, 
r. U, W, Z, Z; w. lokalu P . K. U. Nowo-
Targowa 18. 

Rocznik 1888 zamieszkali w obrębie 
kom sarjatów policji 2 3, 5, 9, 11 o na z w i 
skach na litery M, N w koszarach 31 p. 
o. Konstantynowska 62. 

Rocznik 1903 zamieszkali w obrębie 
7-go komisarjatu policji o nazwiskach 
na litery K, L. Ł, w koszarach przy ul. 
Leszno 9. 

Rocznik 1897 zamieszkali w o b r ę b e 
komisarjatów policji 12. 13. 14 o nazwi
skach na litery A, B, C, D. M. F, Qi H. 
Ch, i .1 K L Ł M N O P R S S : T h W 
Z Z w lokalu P . KU. Nowo-Co Wełnia
na nr. 51. 

Jutro zebrania kontrolne nie odby
wają sic. (b). 

Wybory d o Umy chorych 
zostfały odroczone z powodu 

komisję wyborcza 
Wiadomość o odroczeniu wyborów 

d o r a d y kasy chorych na tydzień t. j . do 
dnia 25 b. m. wywoła ła w poszczegól
nych organizacjach, przygotowujących 
s ę do wyborów, niezwykle zamiesza
nie i konsternację. 

Było to zupełnie zrozumiale o tyle, 
iż odroczenie terminu glosowania krzy
żowało wszelkie plamy komitetów w y 
borczych, narażało ich -na s t ra ty-mat er-
jalme i powodowało zmianę dotychcza
sowej struktury -przygotowali, do .głosOr 
w a h a . 

Z drugej strony zastanawiali sie wszy 
sey nad tern, 
JAKIE PRZYCZYNY SKŁONIŁY OKRĘ 
GOWY URZĄD UBEZPIECZEŃ W 
WARSZAWIE DO ODROCZENIA WY

BORÓW. 

nrzez główna 
formalności* 

Lansowano pogłoskę, iż przyczyną 
była nieformalność popełniona przez 
główną komisję wyborczą, która nie
prawnie rzekomo miała zmienić punkt 
przepisów wyborczych kartek do głoso
wań a. 

Chodziło o to, iż przepisy wyborcze 
ustalały, by na kartce do głosowania fi
gurowało poza numerem listy, również 
nazwisko czołowego kandydata tej listy 
Główii$ komisja wyborcza zmieniła zaś 
tęn..przopis o tyle, z nakazała użyć kar
tek, Oznaczonych tylko numerem listy. 

• Zwróciliśmy się 1 oczywiście natych
miast w tej sprawie do dyrekcji kasy, 
gdzie nam oświadczono jednak, że po
głoska ta jest zupełnie bezpodstawna. 
Komsja wyborcza bowiem miała prawo 
zmienić odnośny punkt przepisów w y -

Piąć miljonów ludzi 
korzysta z pomocy kas chorych w Polsce. 

Według danych ministerstwa pracy 
i opieki społecznej, liczba ubezpieczo
nych w kasach chorych wynosiła w d. 
1 października r. b„ nie licząc Górnego 
Śląska,.2.397.000 osób. z czego na woje
wództwa centralne przypada 1.033.000 
ubezpieczonych, na województwa za
chodnie 639.000, na południowe 523.000, 
na wschodnie 124.000 i na Śląsk Cie
szyński 48.000 ubezpieczonych. 

W ciągu trzeciego kwartału liczba 
ubezpieczonych wzrosła o 60.000, czyli 
prawie 2.6 proc. Największy wzrost był 
w województwach wschodnich (6.2 pro 
cent), nieco mniejszy na Śląsku Cieszyn 
skim )4.4 proc.) i w województwach cen 
tralnych (3.4 p roc ) , a najsłabszy w wo
jewództwach wschodnich; przyrost li

czby ubezpieczęonych ma swoje źródło 
w rozwoju młodego tam aparatu kas 
chorych, wszędzie indziej wynika z przy 
rostu zakładów pracy i wzrostu liczby 
zatrudnionych w nich osób. Dowodzi 
to. że dobra koniunktura na rynku pra
cy nie tylko wyrównała ubytek, wyni
kający z ukończeniem normalnych robót 
sezonu letniego, ale nawet go przewyż
szyła. 

Jeżeli uwzględnimy, że na Górnym 
Śląsku ubezpieczonych jest w kasach 
chorych 300 000 osób. to stwierdzimy, 
że prawie 2.700.000 osób ubezpieczo
nych jest w kasach chorych, a licząc 
wraz z rodzinami około 5.000.000 upra
wnionych jest do korzystania z opieki 
kas chorych. 

Z B I O R O W E P R Z E D S T A W I E N I A 
arcyfilmu 

P a n T a d e u s z 
Szkoły oraz stowarzyszenia, pragnące zamawiać ulgowe przedstawienia 
zbiorowe, zechcą bezpośrednio zwracać się do zarządu nas/ego teatru. 
Przedstawienia te odbywać się mogą począwszy od 18-go b. m. po dzień 
23 listopada włącznie. 
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borczych, opierając się na rozporządzę, 
niu minilstra< pracy które nakazywało 
wzorować się na ordynacji wyborczej 
do sejmu. 

Zapytany przez nas o domniemany po 
wód przesunięcia wyborów, wiceprze
wodniczący kasy p. Kaźmierczak, od-
pa r ł : 

— Trudno mi się faktycznie domy
ślać. Nile nie wiem. Zaskoczyło nas to 
zupełnie. Musimy czekać na powrót x 
Warszawy przewodu. Kałużyńskiego. 

W n ektórych komitetach wyborczych 
odbyły się narady w powyższej spra
wie. Zastanawiano się nad sposobem 
prowadzenia dalszej akcji wyborczej » 
uchwalono 
ZGŁOSIĆ SKARGĘ DO NAJWYŻSZE. 
GO TRYBUNAŁU ADMINIS TRĄCY J» 

NEGO 
przeciwko odroczeniu wyborów w ow 
statniej chwili, co naraziło organizacje 
na poważne s t ra ty materjalne. 

W ciągu całego dnia panował z po* 
wodu niepewności, zupełny zamęt. O go 
dżinie 6-ej wiecz. zebrał sie w lokaihi 
centrali zarząd kasy w oczekwaniu na 
przyjazd przewodu. Kałużyńskiego. 

Ó godzinie 7-ej rozpoczęto nadzwy
czajne posiedzenie. Przewodniczący Ka
łużyński złożył obszerne sprawozdanie 
ze swego pobytu w Warszawie i kon
ferencji w okręgowym urzędzie ubez-
peczeń. Jak się okazuje, odroczenie ter
minu wyborów spowodowane zostało 
tem, iż 
GŁÓWNA KOMISJA WYBORCZA NIE 
DOPEŁNIŁA JESZCZE SZEREGU 

FORMALNOŚCI. 
By więc dać jej możność zadośćuczy. 
nieiiia wszelkim koniecznym wymaga, 
niom okręgowego urzędu ubezpieczeń, 
termin wyborów przesunięto o tydzień 

Jak się dow adujemy, wszyscy kan. 
dydaci, figurujący na listach, bedą mu-
sieli przedstawić komisji wyborczej za. 
świadczenia: że : 

1) posiadają obywatelstwo polskie; 
2) n e utracili p raw piastowania urzę

dów publicznych oraz 
3) posiadają prawo rozporządzani? 

majątkiem. — S — 

Dyźurv apt^k. 
Dziś w nocy dyżurują apteki : G. Anlonicwicł 

(Pabjanicka 50), K. Chądzyńskiego (Piotrkowska 
164), W. Sokolewicza (Przejazd 19,) R. Rembic-
lińskiego Andrzeja 26) J. Zundclwicza (Piotrkow
ska 25), M. Kasperkiewicza (Zgierska 54), S. Tra-
wkowskiego (Brzezińska 56). (b 

DOBRY HUMOR MAŁŻONKA Jest oznaka 
dla pani domu, że jedzenie smakowało. Ale Je; 
sie też i wszys tko udało. Kilka kropel Mairgi'-
cco przyprawy, któreml polepszyła zupę 1 soł 
krótko przed podaniem na stół, czyniły cuda. 
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Najpopuarniejsze mydło w wygodnem opakowań u. 

W y p l a t a z a s i ł k ó w 
rolwlrclfcom Widz. Maroif aMw¥* 
Pos. Rosiaic oświadcza, ze wręczył komi
tetowi część pieniądzu, otrzymanych od 

robotoihófy rosigfsKicli i niemieckich. 
KarfBl Z . Z . P. twierdzi, że ładnych pieniędzy nie otrzymał. 

Warszawski korespondent „Republiki" (B.) 
telefonuje: 

Rewelacje „Republiki" w sprawie źró 
deł funduszów, które wypłacane są w 
lódzldm oddziale zapomogowym dla 
strejkujących robotników „Widzewskiej 
Manufaktury", wzbudziły w kołach po
litycznych i parlamentarnych olbrzymie 
zaciekawienie. Za pismem naszym po
wtórzyła wiadomości te niemal cała pra 
sa polska. Wczoraj korespondentowi 
warszawskiemu „Republiki" udzfelono 
dodatkowych wyjaśnień z dwóch stron. 

Przedewszystkiem z ramien'a zarzą
du Z. Z. P. proszono o podkreślenie, iż 
nie wypiera się on bynajmniej swych* 
wpływów w łódzkim kartelu Z. Z. P., 
mieszczącym się przy ul. Gdańskie] Nr. 
40. Z całym naciskiem stwierdzają jed
nak posłowie N. P. R.-prawicy, że kartel 
nie ma nic wspólnego z komitetem, wy
łonionym przez strejkujących robotni
ków Widzewa. Jedynie tylko p. Kuch-
diak udzielił lokalu kartelu związków 
przy ul. Gdańskiej Nr. 40 dla wypłaca
nia zapomóg. 

Zarząd Z. Z. P. stwierdza dalej, iż 

ŻĄDNYCH PIENIĘDZY Z NIKĄD NIE 
OTRZYMYWAŁ, 

gdyfe n»e projektował wcale rozpoczęcia 
akcji zapomogowej dla strejkujących. 
Wszelkie fundusze, jak"e wypłacane są 
w Łodzi przy ul. Gdańskiej 40, nie wpły
nęły od Z.Z.P., lecz z innych źródeł, ja
kich—tego zarząd Z.Z.P. nie wie i w to 
nie wnika, uważając, że rola łódzkiej or
ganizacji Z. Z. P. skończyła się jedynie 
na udz eleniu lokalu, w którym dokony
wane są wypłaty. 

Co mówi m Rosiak 
Jednocześnie zainterpelowallśmy po

sła komunistycznego Rosiaka, czy po
twierdza to, co frakcja poselska komu
nistyczna opublikowała w znanym Już 
komunikacie prasowym. Jak wiadomo 
bowiem, prawdomówność komunikatu 
tego zostają zakwestionowana przez p. 
Kuchclaka, który twierdzi, że 

P. ROSIAK NIKOMU PIENIĘDZY NIE 
WRĘCZAŁ. 

Poseł Rosiak upoważnił nas do słwSer-

dzenia, że w całej rozciągłości podtrzy
muje swoje oświadczenie, lż w dniu 12 
b. nu wręczył komitetowi, wypłacają
cemu zapomogi przy ul'cy Gdańskiej nr. 
40, część pieniędzy, otrzymanych przez 
niego od robotników sowieckich, stu
dentów ukraińskich i robotników nie-
roleck ch. 

Wypłata trwa. 
W dniu wczorajszym komUet strejko-

wy robotników przędzailni „Widzew
skiej Manufaktury" otrzymał w dalszym 
ciągu od różnych związków 

4 TYSIĄCE ZŁOTYCH 
na zapomogi dla strejkujących robotnł-
.ków. Od samego rana więc przystąpio
no w kartelu Z. Z. P . do dalszvch wy
płat. 

Jak zdołaliśmy srwierdz :ć. wyplata 
zasiłków odbywa się obecnie według 
list ułożonych alfabetycznie. Celem za
pobiegnięcia jakimkolwiek nadużyciom, 
komie t wypłacający zasieki_ czyni w 
książeczkach kasy chorych i książecz
kach obrachunkowych robotników od
powiednie adnotacje. 

Wczoraj wypłacono zapomogi 400 ro 
bołmkom, tak że dotąd ogółem 

OTRZYMAŁO ZASIŁKI 2200 ROBOT
NIKÓW PRZĘDZALNI „WIDZEW

SKIEJ MANUFAKTURY". . 
Charakterystycznym szczegółem jest 

fakt, że dotąd robotnicy nie otrzymali 
zapomóg z funduszu bezrobocia, aczkol
wiek wielokrotnie silę po nie zgłaszali. 
Tłumaczono im że n e zostały jeszcze za 
łatwiońe różne formalności, kazano się 
zgłaszać za kilka dni, fakt jednak pozo
stał faktem — 
ROBOTNICY ZAPOMÓG NIE OTRZY-
/ MALI. 

Ta okoliczność wydaje sie zupełnie 
niezrozumiała i wskazuje na horendatne 
biurokratyczne stosunki panujące< w 
łódzkim oddziale funduszu bezrobocia. 

Nie przesądzając w tej chwili sprawy, 
czy robotnikom przędzalni „Widzew-
s k e j Manufaktury" należą sie zapomo
gi z F. B., stwierdzić trzeba, że z chwilą 
gdy je im przyznano, 

NALEŻAŁO W CIĄGU KILKU DNI 
ZORGANIZOWAĆ AKCJE WYPŁATY, 

a nie pozwolić na to, by przez kilka ty
godni ludzie nie mieli z czego żyć i to 
tylko z racji potwornej machiny biuro
kratycznej. 

Uchwała robotni
ków* 

Zgłaszajcie swe pretensje! 
Likwidacja ma ątków szeregu banków rosyjskich 

na terenie Rzplitej. 
. W swoim czasie pisaliśmy o powsta-' 

niu komitetu likwidacyjnego, który po. 
, stawił sobie za zadań ie wy re windy ko-
I wanie należności obywateli polskich u-
lokowanych jeszcze przed wojna w ban- 1 

kach rosyjskich. 
Obecnie, jak się dowiadujemy, komi

tet przystąpił do likwidacji mienia sze
regu byłych rosyjskich banków i spółek 

, znajdujących się na terenie Rzeczypo
spolitej. Wobec tego w stadium Hkwida-

| cji znalazły się między innemi: wołżsko 
| kamski bank handlowy, mińskie t-wo 
rolnicze, bank rosyjsko-azjatycki, pio-
trogrodzkle towarzystwo wzajemnego 
kredytu, piotrogrodzki międzynarodo
wy bank handlowy, Azowsko-dpński 

i bank handlowy, t-wo ubezpieczeń „Ro. 
I sja" i t. d. 

Zważywszy na to, i e należności oby
wateli polskich w bankach i spółkach 

I rosyjskich < sięgają milionów rubli oraz 
na wielka ilość poszkodowanych należy 

z całem uznaniem podkreślić zamierze
nia komitetu. 

Obecnie komitet ustala wysokość 
majątku instytucji, podlegających likwi
dacji oraz pretensji zgłaszanych przez 
osoby zainteresowane do masy tego ma. 
jątku. 

Każdy akt likwidacyjny ogłaszany 
jest w „Montorze". W ciągu 3 miesięcy 
od chwili ogłoszenia można zgłaszać 
swe pretensje. 

Po upływie 3 miesięcy żadne ze zgło. 
szeń nie będzie rozpatrywane. W inte
resie więc osób zainteresowanych leży, 
aby jaknajprędzej po sprawdzeniu w 
„Monitorze" ogłoszenia likwidacji zwró
cić §lę do biura komitetu likwidacyjne
go, które mieść! się w Warszawie 
(gmach ministerstwa skarbu pokój nr. 
67) I zgłosić tam swe pretensje. 

Wszelkich informacji udziela wspom 
niany komket w godzinach biurowych. 

Wczoraj o godz. 3-ej po pot. w Wi
dzewie odbył sU wiec strelkującyćh ro
botników. Na wiecu .omawiana była sy
tuacja obecna i ewentuałna dalsza ak
cja. 

Jako referenci wystąpili przedstawi
ciele czterech związków łódzkich, któ
rzy złożyli obszerne sprawozdanie z 
przebiegu ostatniej konferencji- w-inspek 
toracie pracy, podkreślając, iż dyrek. 
cja fabryki nie chce pod żadnym pozo
rem pójść na ustępstwa odnośnie dwócfc. 
rzeczy najważniejszych, a mianowicie: 
uznania delegatów i zezwolenia na kon-
trolowanie książel* produkcji. 

W dyskusji., w której zabierali głos 
robotnicy, zwrócono uwagę ma fakt nie. 
wypłacania zasiłków przez F. B. i wska 
zano, że 
ZATARGIEM OBECNYM WINIEN ZA. 

JAĆ SIĘ RZAD 
by. raz w r e s z c e unormować stosunki w 
„Widzewskiej Manufakturze". 

W rezultacie uchwalono jednogłośnie 
by do pracy nie przystępować do czast 
póki cennik płac nie będzie obliczony na 
podstawie produkcji z okresu przedstrej 
kowego. 

Stanowisko Widz. 
Manufaktury* 

Pragnąc możliwie wszechstronnie wy 
świetlic tło zatargu, zwróciliśmy się do 
zarządu „Widzewskej Manufaktury". 

Oświadczono nam, że dla porówna
nia zarobków robotników „Widzewskie; 
Manufaktury" z zarobkami robotników 
innych fabryk miarodajne sa nie stawki 
akordowe, lecz przeciętne wypłaty ty-
godnowe. Z nowoczesnych urządzeń 
technicznych, jakie posiada fabryka, r o 
botnik korzysta podwójnie, przedewszy
stkiem—dlatego, iż wskutek możności 
obsługiwania Większej ilości wrzec on. 
zarabia więcej. 

Oświadczono nam w dalszym ciągu, 
iż dyrekcja nie dopuści do tego. by ro-.. 
bornicy zarab'ali mniej nlz gdzieindziej, 
jednakże zmuszona Jest dostosować swo, 
je stawki do norm konkurenci:, w prze
ciwnym bowiem wypadku, groziłaby 
firmie konieczność wstrzymania produV 
cji, co znów m ;-ałoby fatalne następstwa 
dla robotników. 

Jak się dowiadujemy dziś rano komi
tet strejkowy ma w dalszym ciągu otrzy 
mać poważne kwoty na wypłatę zasił
ków strejk ującym. —s'— 
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3 3 O R L I C A " 
(CREVETTE) 

W rolach 
głównych: IGO S Y N 

Akcja tego porywającego dramatu rozgrywa się wśród sfer dyplomatycznych jednego z państw • raz na tle hula.c 

wytwornych członków poselstw w luksusuwych kabaretach, dancingach, w wielkich domach ni >d etc. 
zczego życii 

Orkiestra pod dyr. p. R. Kantora. Pecz. seansów o g. 4-30 pp. Ceny miejsc na I leant od 50 gr. W niedz. soboty i święta od 12-ej w pol. 

'MUZYKA /iTUKA^ 

ZEATR POPULARNY. 
Dzłś i Jutro obydwa przedstawienia, t. J. o 

<odz. 4.30 po pol. i 8.30 wiecz. wypełni efekto
wna sztuka z niedalekiej przeszłości „Bitwa 
pod Radziminem". obfitująca w mocne momen
ty. 

JUTRZEJSZY KONCERT 
MARJI ORCI-WASILEWSKIEJ. 

Jutro, t. j. w niedzielę po południu odbędzie 
sfę w FilharmonJI wielce oryginalny wieczór 
pieśni ludowych Marji Orci - Wasilewskiej. 
Artystka zdobyła sobie uznanie całej prasy w 
kraju i zagranicą i słusznie nazywają ją polską 
„Yvettą Guilbert". Marja Wasilewska odśpie
wa cały szereg przepięknych ulubionych pieś
ni ludowych w różnych językach, a oprócz tego 
wykona pieśni nastrojowe, egzotyczne i cygań
skie. Wszystkie pieśni wykonane będą w sty
lizowanych kostiumach wykonanych w Paryżu 
podług projektu Norblina l zastosowanych do 
epoki pleśni. Koncert ten wywołał wielkie za
interesowanie 1 niewątpliwie cieszyć się będzie 
zaslużonem powodzeniem. Początek o godz. 
5-ej po poł. 

KONCERT KWARTETU DREZDEŃSKIEGO. 
Do Łodzi przyjeżdża słynny w całej Europie 

kwartet drezdeński, który należy do najznako
mitszych kwartetów zagr..nicy, a ostatnio przez 
jednolitość gry, artystyczną inteligencję, tem
perament, ścisłe 1 wytworne wykonanie zdobył 
v Wiedniu olbrzymie powodzenie. Koncert po
wyższy będzie 8-mym z kolei koncertem mi
strzowskim 1 odbędzie się w czwartek, dnia 22 
b. m. o godz. 8.30 wiecz. Artyści wykonają w 
programie kwartety smyczkowe Beethovena, 
Schuberta 1 Czajkowskiego. 

KONCERT RUBINSTEINA. 
Jak było do przewideznda. koncert Artura 

Rubinsteina wywołał olbrzymie zainteresowu-
aie. I nic dziwnego, gdyż mistrzowska gra te
go genjalnego pianisty pozostawia na słucha
czach zawsze niezatarte i głębokie wrażenie. 
•Mało jest dziś na świecie pianistów o tak doj
rzałej, tak jasno sformułowanej indywidualno-
tej odtwórczej co do Artura Rubinsteina. 

Słuchając jego gry dochodzi się do takiego 
•tanu odczuwania, że wszelkie obiektywne są
dy z jednej, czy też banalne superlatywy z dru
giej strony wydają się czerni zupełnie zbytecz-
stm. 

Koncert Rubinsteina odbędzie się w ponie
działek, dnia 19 b. ra. o go#. 8.30 wlecz. 

Samobójstwo pary staruszków 
74-ietni mąż i 68-letn.a żona zatruli się gazem. 

Z Warszawy donoszą: 
Niezwykłe samobójstwo popełnili no

cy ubiegłej małżonkowie Mieczysław i 
Felicja Silberzweigowie, zamieszkali 
przy ul. Gęsiej nr. 16. 

Silberzweig, liczący dziś 74 lat, byl 
przez trzydzieści przeszło lat 
inkasentem w firmie „I. K. Poznański". 
Pracował do wybuchu wojny. Od lat 
czternastu Silberzwelgów utrzymywali 
dwaj ich synowie, Czesław, będący u-
rzędnikiem w Łodzi, oraz Michał, pra
cujący w Warszawie. 

Silberzweigowie zajmowali wraz z 
synem Michałem 

trzypokojowe mieszkanko 
na 2 piętrze od frontu. 

Jeden z pokojów odnajmowali mał
żonkom 7angerom. 

Przed paru dniami Michał Silber
zweig wyjechał 

za Interesami na kresy. 
StaruszKowie pozostali sami. 

Wczoraj małżonków Zangerów za

intrygował dziwny spokój i cisza, panu 
jąca w pokoju właścicieli mieszkania. 

Gdy staruszkowie nie wstali do go
dziny 3-ej po południu, zaniepokojeni 
Zangerowie postanowili sprawdzić, czy 
nie stało im się co złego. 

Ale drzwi były zamknięte od w e w 
nątrz. 

Wezwano policję i ś l u s a m . 
Po otwarciu drzwi obecnych uderzył 

silny zapach gazu świetlnego. 
W sypialni na łóżkach leżały zimne już 
zwłoki małżonków Silberzweigów. 

Kurki u lampy gazowej były odkrę
cone. 

Silberzweigowie popełnili samobój
stwo. Wskazuje na to fakt, że w przed 
dzień wieczorem staruszka była 

w pobliskim sklepiku, 
gdzie uregulowała rachunek za artyku
ły żywnościowe brane na kredyt. Ró- , 
wnocześnie poleciła, aby jej już nie 
przysyłano n n o bulek i mleka. 

Co pchnęło staruszków do rozpacz- 1 

liwego kro1™ - !°«''aHomo. 

Oszczerstwo - brenią polityczną. 
Zaciekła wa ka m ędzv artyjna ie zna granic i umiaru 

W dwu wczorajszym na wokandzie 1 roku, złożył apelację do sądn okręgowe-

Z KONSERWATORJUM MUZYCZNEGO 
H. KUENSKIEJ W LODZI. 

W niedzielę, dnia 18 b. m. o godz. 4 po poł. 
Odbędzie się w lokalu konserwatorium (Trau
gutta 9) I-szy w bieżącym roku szkolnym wie
czorek uczniowski. Program wykonają ucze-
nlce 1 uczniowie klas fortepianowych, wiolon
czelowej, śpiewu solowego i kameralnej. Na 
wieczorku zostaną rozdane świadectwa osobom 
które w ubiegłym roku wypełniły wszystkie 
warunki przewidziane w programie, zatwierdzo 
nym przez ministerstwo w. r. l o. p. Prawo 
do uzyskania świadectwa posiadają następują
ce osoby: z kl. prof. Dobkiewicza: Janina Brzo 
zowska, Natalia Nadlówna, Zofja Romanowska, 
Bina Wolffówna, Ada Wronowlczówna; z kl. 
prof. Lewandowskiego: Zofja Fabelińska, Zofja 
Mandelgrin - Białostocka, Ruta Milerówna, Ed
mund Roezler; z kl. prof. Dzlerzanowskiego: 
Tadeusz Barwińsld. 

C A P I T O L 
R ó g Z a w a d ł k l ę J I Z a c h o d n i e j 

O c l i .1 d n i n a s t ę p n y c h . 

K A R U Z E L A 
ŚMIERCI 

Potężny dramat w 10 aktach. 
K a r n a w a ł m l o i c i l a c a l e f t a t w . 
C o r s a k w i a t o w a W . e l i t a a t r a k 

c j a c y r k o w a . 
W rolach głównych) 

E r i c h K a l s e r - T i e t z , C l a i r a R o m * 
m o r , A n t o n P o i n t n e r o r a ć s i o . 

a t r y S p a d o n l . 

Orkiestra symfoniczna z udziałem or
ganów pod batutą p. S. Bajgelmana. 
Uwaga: Ceny miejsc na I seans w dni 
powszednie oraz w soboty, niedziele 

i święta 50 gr, 1 1 tl 

sądu okręgowego wydziału odwolaw 
czego pod przewodnictwem sędziego 
Wyżmrkiewicza w asyście sędziów Ła. 
wacza Kosińskiego znalazła sid nader 
interesująca sprawa, stanowiąca epilog 
głośnego swego czasu zatargu pomię
dzy jednym i przywódców „Bundu" 
Cfroimem Zelmanowiczera, a przywód
cą „Poalej-Sjonu" Chaimem Brandem. 

W okresie przedwyborczym do rady 
miejskiej w kinie „Era", na Bałutach, 
odbywał się w ec robotniczy. Na wiecu 
tym p. Zelmamowicz, krytykując w bar
dzo ostry sposób działalność menerów 
„Poalej-Sjonu", między innemi wyraził 
się, i e p. Brand, jeden z czołowych dzia 
łączy tej partji, 
przywłaszczył sobie 1700 złotych z ka. 

sy związkowej. 
Oświadczeń e to wywołało niesłycha 

ne oburzenie członków „Poale-Sjonu", 
którzy na wiecu wnieśli gorący protest 
przeciwko podobnej formie walki poli
tycznej. 

P. Brand ze swej strony złożył poda
nie do sądu pokoju, oskarżając Zelmano-
wicza o oszczerstwo. 

Sąd pokoju doszedł do wniosku, i e 
ZelmanOwicz zupehre bezpodstawnie o-

skarżył Branda 
o przywłaszczenie pieniędzy związko
wych i skazał go za oszczerstwo na 1 
miesiąc więzienia. ' 

Zehnanowicz, niezadowolony z wy

go, który wczoraj rozpatrywał tę spra 
wę. 

Poneważ większość świadków, zna
nych działaczy „Bundu" i „Poalej-Sjo
nu" słabo włada językiem polskim,, sąd 
wyznaczył tłumacza, apl. Dafmana. 

Podsądnego bronił aplikant adw. Ku
cki, rzecznikiem oskarżonych był adw. 
Cymerman. 

Oskarżony na sprawie twierdził, i i 
Brandt umyślne oskarżył go o oszczer
stwo, gdyż w okresie wyborów do ka
sy chorych „Poalej-Sjon" pragnie skap-
tować jaknajwi$kszą ilość zwolenników 
i w demagogicznej walce chwyta się 
wszystkich możliwych i niemożliwych 
środków. 

— Uważałem, i e Brandt dzała na 
szkodę żydowskiego ruchu robotnicze
go—mówilł oskarżony — jednakże nig
dy nie mówiłem, i e on kradł. Na owym 
wiecu powiedziałem, że 

Brand nadużył, ale nie ukradł. 
Rzecznik oskarżyciela i śwadkowie , 

członkowie „Poalej-Sjonu". twierdziiM 
jednak kategorycznie, że Zełmanowłcz 
użył słowa „ukradł" i wskazywaili na 
to, iż właśnie oskarżony, w walce po

litycznej, nie cofa się przed żadnem o-
szczerstwem. 

Sąd po dłuższej naradzie zatwierdził 
wyrok poprzedniej instancji darując o-
skarżonemu karę na zasadzie amnestii. 

das. 

DAMA DWORU KRÓLA ANGLJI, JERZEGO V. 
ASYSTUJE PRZY ZDJĘCIACH FILMU. 

Tło potężnego arcydzieła, „Człowiek śmie
chu" z Conradem Veldtem w roli tytułowej, — 
to barwny przepych 1 niezwykła okazałość 
dworu królewskiego w Londynie w r. 1706. Po 
przez film przewijają się najznakomitsze osobi
stości historji Anglii, królowa Anna i Je] wspa
niały dwór. Usilne i nieustanne poszukiwania 
przyczyniły się do tego, Iż każdy strój w tem 
arcydziele był wykonywany podług wskazó
wek najznakomitszych historyków, w wyniku 
czego tysiące statystów ubrano w stroje ściśle 
dostosowane do epok). Ciekawym jest fakt, iż 
zdjęciom asystowała dama obecnego dwom kró
lewskiego, p. Hilda Oenler, | wszystkie momen
ty dworskich ceremoniałów 1 przyjęć wykona
no podług jej wskazań. Setki przepięknych de
koracji układali najznakomitsi malarze angiel
scy, -wybudowano stary Londyn, wzniesiono 
przepyszne zamki parów, pałace członków ro
dziny królewskiej. Nawet dla odegrania naj
drobniejszych epizodów wzniesiono całe dziel
nice. Dla uwypuklenia potężnej akcji tego fil
mu, genjalny reżyser Paweł Leni wykorzystał 
wszystko, co wchodziło w zakres możliwości 
technicznych i finansowych największej wy
twórni świata. 

KINO JAKO MIEJSCE REPREZENTACYJNE 
PRA-PREMJERA JPANA TADEUSZA" 

pierwszem przedstawieniem galowem w Lodzi. 
Do tego czasu za sale reprezentacyjne, sku

piające w ważniejszych momentach życia pań
stwowego przedstawicieli władz 1 narodu, uwa
żano teatr, operę lub sale koncertowe. X Muza, 
przebojem zdobywająca sobie pełnię swych 
praw, podciągnęła również 1 kino pod rubrykę 
miejsc reprezentacyjnych. Tak we Francji, Jak 
w AnglU i we Włoszech premiery obrazów, po
siadających wartość nietylko ze względu na 
swe. walory literackie, ale I uwzględniające szer 
sze pierwiastki społeczne, czy państwowe, sta
ją się narodowem świętem. Osiowe takie prem
iery, odbywaJa.ee się w obecności króla czy 
prezydenta kraju, gabinetu ministrów 1 korpusu 
dyplomatów zagranicznych mają charakter na
der uroczysty. Zwyczaj ten zaczyna przyjmo
wać się również w Polsce. Pierwszą taką „re
prezentacyjną premjera kinową była pra-prem-
jera epopei filmowej „Pan Tadeusz', zreali
zowana według menumentalnego dzieła A. Mic
kiewicza. Zaszczycił ją swą obecnością p. Pre
zydent Mościcki, p. marszałek Piłsudski z rodzi
ną, rada ministrów I dyplomacja zagraniczna. 
Tak więc nietylko zagranicą, ale 1 w Polsce ki-
aa staje sie mlejscaji reprezentacyjne*-

czrń „ E u optt\ 
Towarzystwo ubezpieczeń „Europa" 

Sp. Akc. w W a r s z a w ę wykazuje stały 
rozwój zakresu działania. 

Na nadzwyczajnem walnem zgroma-
dzeniu akcjonarjuszów, odbytem w sie
dzibie Własnej dnia 31 października r. b. 
pod przewodu elwem p. senatora J. Po-
czętowsklego, zdecydowano podwyż
szyć kapitał akcyjny na zł. 500.000 oraz 
tatwierdzono kupno nowej wielkiej nie
ruchomości, położonej przy ul. Marszał
kowskiej Nr. 136 i S-to_ Krzyskicj 44. 
Jednocześnie zgromadzenie, wychodząc 
L założenia kon eczności popierania ru
chu budowlanego w kraju, upoważniło 
zarząd do nadbudowy nieruchomość' 
przy ul. Królewskiej Nr. 18 i MarszaŁ 
kowskiej Nr. 136. 

Na podkreślenie specjalne zasługuje, 
że towarzystwo ubezpieczeń „Europa", 
dając ubezpieczonym nader dogodne wa 
run ki ubezp.eczenia, jednocześn e stara 
sile. możliwie najkorzystniej lokować fun. 
dusze rezerwowe, co stwarza łącznie 
najlepszą podstawę do zaufania, jakie 
zaskarbiło sobie towarzystwo w szero
kich sferach społeczeństwa. 

1 
SOBOTA, 17-GO LISTOPADA 

11,56 — 12,10 Sygnał czasu z Warsz. Obserw, 
Astronomicznego, hejnał z Wieży Marjackiej w 
Krakowie, kom. lotniczo - meteorologiczny. 15,00 
— 15,20 Komunikaty; meteorologiczny, lotniczy i 
nadprogram. 15,45 — 16,00 Kom. samorządowy. 
16,00 — 16,55 Muzyka płyt gramofonowych. Gra
mofon i płyty ze składu Rudzkiego (Marszałko
wska 146 i 87). 17,10 — 17,35 Odczyt z cyklu org. 
przez Min. W. R. i O. P. dia nauczycieli - poloni
stów p. t. „Wykształcenie nauczyciela języka pol 
skiego — dr. Józef Gołąbek. 17,35 — 18,00 „Z 
dziejów i przeżyć narodu" — prof. Henryk Moś
cicki. 18,00 — 19,00 Audycja zespołowa dla dzie
ci i młodzieży: „Święto księżyca" — bajka japoń
ska — M. Juszkiewiczowej w opracowaniu muz. 
p. Wład. Macury. Transmisja z Krakowa. 19,00— 
19,20 Rozmaitości. 19,30 — 19,55 „Radjokronika" 
(dr. Marjan Stępowski). 19,56 — 20,00 Sygnał 
czasu z Warsz. Obserw. Astronomicznego. 20,05 
— 20,30 „Boczna antena" — o najnowszych zda
rzeniach i w nauce i technice — p. Bruno Wina-
wer. 20,30 Karol Kurpiński: Opera „Zamek na 
Czorsztynie" etyli „Bajomir i Wanda" Wyko
nawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. Wacława Elszy-
ka, Zofja Dobrowolska - Pawłowska, Michalina 
Makowiecka, Aleksander Wasiel i inni. 22,00 — 
22.05 Komunikat lotniczo - meteorologiczny. 20,05 
— 22,20 Komunikaty P. A. T. 22,20 — 22,30 Ko
munikaty: policyjny, sportowy i nadprogram, 2230 
— 23,30 Transmisja muzyki tanecznej z dancingu 
„Oaza". Orkiestra „Oaza-Band" (Wacław Rosz
kowski). 

m TEATRU „ARARAT*. 
Dziś 3 przedstawienia znakomitego prograim 

p. n. „Wszystko tańczy::. O godzinie 4 po poł. 
i 7.45 (po cenach popularnych), oraz o godz. 10 
wieczór. 

Kasa czynna od godziny 6-ej wiecz. 

M 
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Tajemnica granatów w magistracie. 
Po przeprowadzeniu śledztwa, obserwacji i rewizji, sprawców nie wykryto. 

Prokuratorja postanowiła sprawą umorzyć. 
Przed kilku dniami prokurator kame

ralny d r . Markowski ostateczn e zlikwi
dował głośną w swoim czasie sprawę 
^lezienia granatów w mag.stracie m. 
Ł<*iza. Śledztwo w powyższej sprawie 
'Ostało zlikwidowane i umorzone, wsku 
t e k niewykryc a sprawców. 

Decyzja ta została zakończona spo-
^dzeniem protokułu zajścia treści na-
•Hpującej: 

Profohuł zaścia. 
«W dmiLu 2 2 X 2 8 r. o godzinie 8-ej 

!^eczór sprzątaczka magistratu m. Ło-
Wydziału budownictwa 44-letnia A-

m a i ja Czeremuszk nowa (Dzika 2), 
^ ą t a j ą c gabinet tegoż wydziału 37-
^tniego Wiktora Muszyńskiego (Sien-
•pewicza 40), mieszczącego się na III 
librze w gmachu magistratu przy Pla
cu Wolności 14, znalazła pod szafą pącz
uś owiniętą w gazetę (Dziennik Zarządu 
XL Łodzi z dnia 28X24 r.). w której u-

p 4 ręczne granaty jajowe, 
ronieważ w tym czasie nikogo z perso
nelu biurowego nie było. nazajutrz rano 
^ a z po przybyciu kierownika Muszyń
skiego—Czeremuszkinowa zameidowa-

tnu o znalezomej paczce. Oględziny 
^anatów przez rzeczoznawcę majstra 
Pyrotechniika 4 okręgowej składnicy u-
?°rojenia wojsk polskich. Klemensa Ba-
'abana wykazały, że wspomniane gra-
n a * y są typu niemieckiego „ręczna obro-
tta" (Jajowe) z zapalnikami tarczowe-
W 7 sekundowemi i były w stanę do 
natychmiastowego użytku (promień 
działania 20 metrów). 

Zeznanie p. Muszyń
skiego. 

W dniu dzisiejszym przybyłem jak 
*Wyk!e o godzinie 8 rano do biura w y 
działu budownictwa przy magistracie 
• Udałem się wprost do pokoju zajętego 
Przez rejestraturę, celem zapisania się 

książki obecności. Do pokoju tego 
zeszła wślad za mną sprzątaczka Cze 
femuszikinowa i wręczyła nri kartkę. 

P. Muszyński, dlaczego p. Skąłecki 
nie pracował dziś (data 22.X) wieczo-
rem nad sporządzeniem budżetu, pomi
mo otrzymania odemnie polecenia- Spra 
wa ta nie może być lekceważona. W 
w.«, 

mówiąc że p. naczelnik Wołodźko 
wczoraj popołudniu bardzo sie denerwo 
wal, że Skałecki nie przyszedł do pra
cy popołudniu. 

Następnie zapytała, 
czy nie zostawiłem paczki pod szafą. 

Na przeczącą moją odpowiedź, zakomu
nikowała mi, że wczoraj, chcąc włożyć 
zapałki pod szafę, które uprzednio kła
dła w oddziale architektonicznym, zna
lazła paczkę 

z ręcznem! granatami jajoweml. 
Wraz z Czeremuszkinowa natych

miast poszedłem do mego gabinetu (po
kój 45), gdzie Czeremuszkinowa uklęk
nąwszy przed szafą, wyoiągnęła stam
tąd paczkę, która leżała w odległości 
10 cm. od przedniej krawędzi szafy bli
żej drzwi. Paczka ta była związana 
sznurkiem cienkim. 

W mojej obecności odwiązała sznu
rek i włożyła owinięte opakowanie i 
wówczas zobaczyłem druga paczkę z 
naderwanym papierem, w otworze wi
dać było całkowicie 

granat jajowy z zapalnikiem. 
Kazałem jej złożyć paczkę i wsunąć 

ją pod szafę mniej więcej w to samo 
miejsce, gdzie uprzednio leżała. Czere
muszkinowa powiedziała mi. że już 
wczoraj chciała mi zakomunikować o 
znalezieniu paczki w godzinach popołu
dniowych i w tym celu czekała na mnie 
do godz. 8.30 wieczór lecz nie przysze
dłem. . 

Zaznaczam, że o ile paczka była za
winięta i zwązana, to nie można było 
określić, co ta paczka zawiera. 

Zeznanie Czeremuszkl-
nowel. 

Pracuję od 1920 r. w magistracie, sta
le na 3 piętrze w wydziale budownic
twa. Na tem samem piętrze sprząta 37-
'Jetiria Bronisława Pietrzakowa (Prze
jazd 67). 

Zapałki do palenia w piecach chowa
łam na szafie w gabinecie inż. Lisow
skiego, lecz ktoś „podbił" zapałki, wo
bec czego od dnia 22.X, postanowiłam 
zapałki chować pod szafę w gabinecie 
Muszyńskiego. 

Pożyczka amerykańska dla Łodzi. 
Magistrat oczekuje wieści z Nowego Jorku. 

W dniu wczorajszym lansowano w 
Łodzi pogłoskę, iż miasto nasze uzyska
ło wreszcie tak długo zapowadaną po
życzkę amerykańską. Wiadomości te 
pochodzić miały rzekomo pośrednio z 
kół zbliżonych do ministerstwa skarbu. 

Oczywiście w pierwszym rządzie 
zwrócliśmy się po potwierdzenie tej po
głoski do wiceprezydenta dr. Wielińskie 
go, który nam oświadczył, co następuje: 

— Dotąd nic nam w tej sprawie nie 
jest wiadome, aczkolwiek pogłoska ta 
może nie być pozbawiona pewnych pod 
staw. 

Manowicie, swego czasu rokowania 

z grupą finansistów amerykańskich sta
nęły na tem, że w razie gdyby na ryn
ku amerykańskim otworzyły się widoki 
emisji, zwróci się ona natychmiast, bądlź 
bezpośrednc- do magistratu, badz też do 
ministerstwa skarbu. Być może więc, że 
się do ministerstwa skarbu zwróci»a i 
stąd te wieści. 

Ale osobiście wątpię w to. .uważam 
bowem, że finansiści zwróciliby się bez 
pośrednio do nas. Zresztą sprawa ta w y 
jaśni się w Ciągu najbliższych godzin. 
Jeśli pogłoska jest prawdziwa, otrzy
mamy z ministerstwa skarbu niezwłocz
ne zawiadomienie, (i). 

B. P. 

B e r l i n e r o 
po długich cierpieniach zmarła dnia 16 b. m. przeżywszy lat 84. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w niedzielę dn. 18 b , m. o godz. 12-ej 
t domu żałoby przy ul. Andrzeja 46. o czem zawiadamiają pogrążeni w smutku 

S y n , C ó r k i , Zią(, W n u k I W n u c z k i . 

O godz. 8-ej wieczorem gdy chcia* 
lam napalić piece, sięgnęłam po zapałki 
pod szafę, gdzie trąciłam o jakąś pacz
kę. Stwierdziłam, że są to granaty, 
znałam się na nich gdyż byłam w Rosji 

podczas wojny. 
Całej paczki nie rozpakowałam, bałam 
się bowem eksplozji. Ułożyłam je na 
swoje miejsce, zamknęłam gabinet Mu
szyńskiego, poszłam do Pietrzakowei, 
której opowiedziałam o odkryciu. W od
powiedzi na to Pietrzakowa wyraziła 
się „dlaczego s'ę pani tak przejęła, dzii 
nie ma nikogo w biurze, bv zameldo. 
wać". 

Pietrzakowej nie mówiłam gdzie są, 
bo bałam się, by Pietrzakowa z cieka
wości nile oglądała, gdyż mógł być wy
padek. Wreszcie poszłam do domu. U 
siebie nikomu o granatach nie opowia
dałam. 

Jestem członkinią zw. ins i użyt. publ 
od 6 lat, do żadnej organizacji politycz-
nej nie należę. 

W dodatkowem zeznaniu Czeremusz
kinowa opowiedziała, że iPietrzykowa 
jej powiedziiała „co się -pani tak przej
muje, ja już widziałam w pokoju komu
nikacji różne ciężkie paczki na piecu, 
lecz nigdy nosa nie wsadzałam, bo n*e 
jestem ciekawa jak pani". 

Zeznanie Pietrzakowei. 
Sprzątam na 3 piętrze razem z Cre-

remuszkńiową. Lewa strona z klatki 
schodowej jest sprzątana przezemote a 
prawa strona przez Czeremuszkinowa, 
W pewnej chwili przybiegła do ntnie 
Czeremuszkinowa blada • wystraszona, 
opowiadając mi o znalezionych grana
tach, przyczem wyraziła obawę, to po
licja mogła nas za to „zabrać". 

Umorzenie sprawy. 
Po stwierdzeniu przez władze woj. 

skowe, że granaty te leżały już od dłuż
szego czasu, przesłano je do 4 P. A. C 

W raporcie V brygady policji śledcze! 
(polityczna) do prokuratora, stwierdzo
no, że po przeprowadzeniu wywiadów, 
obserwacji I rewizji, sprawców nie od* 
naleziono. Prokurator kameralny dr. 
Markowski zadecydował z powodu nie 
wykrycia sprawców, sprawę umorzyć. 

(P). 

jĵ  fotelu i za kulisami. 

Bral Marnotrawny. 
Komedja lekkomyślna dla ludzi 
*er/o w 3 aktach Oskara Wilde'a 
W Teatrze Kameralny/m. 

W konstrukcji swej „Brat Marnotra
wny" przypomina francuską komedję 
bulwarową. Są powikłania zabawne, 
»ą sytuacje groteskowe, jest dziecko 
tnalezione w kuferku na stacji kolejo
wej, młoda panna z fantastycznym po
sagiem, lokaj, guwernantka, kanonik, 
Iest qui pro quo — fundament wszyst
kiego, co się w komedji dzieje, a w epi
logu — dwa małżeństwa. Prócz łóżka 
*ą wszystkie pierwiastki, z których zbu 
iować można wesoło «ztuke bulwaro
wą. 

Ale to wszystKo nie są rzeczy isto-
łne. Kuferek, lokaj, kanonik i tartinka 
'ą jeno pretekstem do wystrzelenia kil
kunastu kapitalnych paradoksów, do 
Wypoliczkowania kostycznym sarkaz
mem obłudy, t. z. „wyższych sfer" lon
dyńskich. 

„Brat Marnotrawny" to bezlitosne 
gilotynowanie koltuństwa arystokracji 

angielskiej. W kilkadziesiąt lat po 
śmierci Wilde'a czyni to z równą pasją 
i równym talentem Bernard Shaw. 

Lata płyną, a paradoksy Wilde'a nie 
tracą i nigdy nie stracą swej ostrości, 
trafności i aktualności. 

Zresztą, przeczytaj je, Szanowny 
Czytelniku, poniżej — i sam osądź. Oto 
Jt riecik" z „Brata Marnotrawnego": 

Liczba kobiet, flirtujących z własnymi 
metami, rośnie w sposób zatrważający. 
A to takie brzydkie! To tak zupełnie, 
lakby ktoś prał ustawicznie swo]ą czysta 
bieliznę — publicznie. * 

W dzisiejszych czasach wcale nie tak 
łatwo być ezemkolwtek. Taka konkuren
cja na wszystkich potach!™ 

• 
Stratę ojca lob matki mętna wytłuma

czy* nieszczęściem, ale stracić oboje ro-
Jzlców — to zakrada "a niedbalstwo. 

• 
Krewni — to pospolita banda nudnych 

mumjł, które ale mata pojęcia, lak tyć 
należy, a co gorsza, nie wiedzą równie*, 
kiedy powinni umrzeć. 

• 
Wszystkie kobiety stola sle z Moskw 

tac. podobne do swoich matek. To Jest Ich 
tragedia. Natomiast tragedia mężczyzn 
Jest. to al* asogą dokonać togo samego. 

* 

Dziś wszyscy sa dowcipni. Ruszyć 
sle nigdzie nie można, teby nie spotkać 
dowcipnisiów 1 złośliwców. Stało sle to 
Jut poprostu klęska społeczna. Pragnął
bym doprawdy, żebyśmy midi bodaj pa
ru głupców!--

Mało Jest rodziców w dzisiejszych 
czasach, którzyby sie Uczyli ze zdaniem 
<wołcb dzieci. Starodawny szacunek ro-
Jzłców dla dzieci zanika zupełnie! 

• 
Dwie sa najsłabsze strony naszych 

czasów: brak zasad I brak profilu. Styl 
człowieka rysuje sle w tem, Jak człowiek 
nosi podbródek. * 

Kobieta nigdy nie powinna przyzna
wać sie do swego w'a*dwego wieko — 
to pachole wyrachowaniem. 

• 
Niema najmniejszego sensu trzymać 

sl. w życiu utartych przepisów, co wofno 
robić, a czego nie wolno. Zgóra polowa 
naszego dorobku kulturalnego oparta Jest 
aa tem, czego czytać — nie wolno I 

• 
Zaręczyny powinny być dla panny 

niespodzianka, b«dż przyjemna, badt nie
przyjemna — to lot zalety od okoliczno
ści. 

Zasady spół czesnego wychowania są 
zgoła fałszywe. Na szczęście wychowa-
Ho dziksze. «*e*Uwle w Anda, sto da

je żadnych rezultatów. Całe szczęście *-
powtarzam, bo gdyby dawało jaklekoł. 
wiek rezultaty, miałoby to wP 'Vw D a r " 
dzo zgubny na wyższe klasy społeczeń
stwa. 

»* * 
Rzecz odegrano naogół starannie, ale 

nie wszyscy wykonawcy umieli wczuć 
się w ton wilde'owskiego djalógu. 

Pani Irena Solska, znakomity gość 
naszej sceny, uczyniła to w sposób mi
strzowski. Potrafiła z niebywałym kun
sztem połączyć telegraficzny styl dja
lógu z olśniewającą błyskotliwością je
go paradoksów. To zestawienie jest jui 
paradoksem, ale wszak jest nim cala 
sztuka. 

P. Lubieńska miała wiośniany czar, 
jako Cecylja Cardew. Poprawna była 
p. Śląska (Gwendolena), z humorem 
grali pp. Żabczyński (John Westhlng) i 
Melina (Algernon Moucricff). Dwir 
świetne karykatury sceniczne stworzy
li: p. Dąbrowska (panna Prism) i Mro-
zlńskl (kanonik Chasuble). 

Reżyser ja p. Meliny staranna; prze 
kład dyr. Gorczyńskiego świetny — 
wszystkie subtelności djalogu zostały 
oddane przez tłumacza w sposób mi
strzowsku 

W. POLAK, 
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D z i i 
P R E M I E R A ! 

D z i i 
P R E M I E R A ! 

O gdybym kiedy dożył tej pociechy 
Żeby te księgi zbłądziły pod strzechy... 

Potężna polska epopea filmowa, zrealizowana podług 
nieśmiertelnego dzieła 

Adama Mickiewicza 

R E F . R Y S Z A R D O R D Y M S H L 

Udział biorą najznakomitsi 
artyści polscy z Łuszczewskim 
w roli Tadeusza i Zajączkow
ską w roli Zosi — na czele. 

I I 

Orkiestra 
pod kier. 

L. KANTORA 

Wspaniałem tem arcydziełem 
ekranowem polska wytwór
czość filmpwa uczciła 10-cio-
lecie naszej niepodległości . 

Początek 
o godzinie 

12-ej. 

Id godz. I Z do godz. 3 cena wszystkich miejsc gr. i 1 zł . 

Kio wygrał 
w drugim dniu ciągnienia. 

Wczoraj w drugim dniu ciągnienia 
1 klasy 18 loterji państwowej główniej-
sze wygrane padły: 

10.000 zł. na nr. 84709. 
5.000 zł. na nr.: 159249 171872. 
2.000 zł. ma nr.: 3689 18759 146189. 

• 1.000 zł. na nr.: 22920 23189 138521. 
500 zł. na nr. 168554. 
400 zł. na nr.: 23143 65512 70918 

fl5231. 
300 zł. na nr.: 973 1880 38826 43642 

47442 53309 94495 119815. 
200 zł. na nr.: 19481 27781 38332 

38899 38901 39074 50711 74094 99674 
•J01207 103828 105447 130733 130789 
J43109 144401 150357, 

Nie 720, lecz tylko 27 zł. 
taksówki wykupują świadectwa przetn. VIII kategorii 

właścicielom taksówek W roku 1925, kiedy w Warszawie i 
Łodzi poczęły kursować pierwsze tak
sówki, ministerstwo skarbu zakwalifi
kowało je jako przeds ;ębiorstwa prze
wozowe, które obowiązane są do w y 
kupywania świadectw przemysłowych 
(patentów) II kategorii handlowej, opła
ta za które wynosi 720 złotych. 

Właściciele taksówek uważali jed
nak ciężar ów za niepomierny i, po sko 
munikowaniu się związków właścicieli 
dorożek samochodowych warszawskich 
i łódzkich,-postanowili wykupywać pa
tenty kategorii VIII, narażając się przez 
to na kary grzywny, wymierzane przez 
urzędy skarbowe. 

Wobec powyższego związek wy
stąpił do sądu ze skargą na niesłuszne 

wyznaczenie 
grzywny. 

Sprawa ta znalazła się w ubiegłym 
roku na wokandzie sądu pokoju w War
szawie, który uznał, że właściciele tak
sówek niesłusznie obciążeni zostali tak 
wysoką grzywną, gdyż obowiązani są 
oni wykupić jedynie świadectwa prze
mysłowe kategorii IV, grzywna więc 
będzie wynosiła tylko 5-krotną stawkę 
od różnicy opłat pomiędzy VIII a IV ka
tegorią patentów. 

Związki właścicieli taksówek uzna
ły iednak, że orzeczenie to iest w dal
szym ciągu dla nich krzywdzące i wnie
śli ponowną skargę do sądu. 

W dniu wczorajszym sprawa ta by
ła rozpatrywana w ostatecznej instan-

Ktochcezostać adwokatem 
w b. dzielnicy austriackie] musi 

uzyskać doktorat? 
Na wczorajszem pos'edzeniu sejmo. 

wego klubu PPS zgłoszono wniosek, u-
znający konieczność uzyskania dokto
ratu dla wykonywania zawodu adwo
kackiego na terenie b. dzielnicy austria
ckiej. 

cji. Sąd wydał wyrok, mocą którego 
uznał, iż dorożki samochodowe nie na
leżą do przemysłu przewozowego, lecz 
dorożkarskiego, to też winny one były 
wykupywać świadectwa VIII kategorii. 

Wyrok ten posiada zasadnicze zna
czenie dla wszystkich właścicieli taksó
wek w Łodzi, którzy odtąd wykupywać 
będą prawnie patenty VIII kategorji, o-
płata za które wynosi zaledwie 27 zło
tych. (—is) 
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Kształtują się płace włókniarzy. 
, Zagadnienie sytuacji materialnej włó- Okazuje się, że włókniarz już po osłat-
f«arza łódzkiego stanowi dla nas, na tu- niej podwyżce odległy Jest Jeszcze od te-
'elszym gruncie przedmiot szczególnego go poziomu prawie o 20 procent. Okazu-
interesowania. Jak nieraz podkreślali- je sie dalej, że w porównaniu z pierw-
?°>y istotną odpowiedź na pytanie o po- szem półroczem 1925 roku płace włók-
gżeniu włókniarza będzie można udzie-
^ po przeprowadzeniu statystyki za-
j^ków, zamierzonej przez urząd statys-
•^pzny. Z braku danych o zarobkach po-

zestawimy porównawczo materjał 
"Płacach, zebrany przez główny urząd 
jtetystyczny na dzień 30 września. W 
^ s Ławieniu itaszeni uwzględnimy już je-
T k̂ S-procentówą podwyżkę uzyskaną 
«zez włókniarzy w toku ostatniego 
N k u . 
, i. Płaca włókniarza w cyfrach bez
wględnych. 
•i. p r z y porównanfiu z płacami robotm-

w innych gałęziach trudno uniknąć Ŵnej dowolności. Dowolność ta wyni
ka wskutek różnicy rodzajów kwalifika
cji oraz wskutek odmiennego poziomu 
Wac przy analogicznych zajęciach w ró-
^ych ośrodkach przemysłowych kraju. 

1 tem zastrzeżeniem wybieramy pła-
r •Ua „standartowych rfelako z a jęć ro
zhuka wykwalifikowanego w danej ga-

8,00 
8,65 

8,58 

niarza są najniższe i że w tym kierunku 
jest on bardzo silnie zdystansowany 
przez robotników innych gałęzi. 

3. Na zakończenie przytoczymy cy
fry, wskazujące o ile wzrosły płace w 
poszczególnych gałęziach pracy dla tych 
samych kategorji robotników w porów
naniu z przeciętnym poziomem dla całe
go roku poprzedniego (1927). Ten prze
ciętny poziom przyjęty jest za ,100. 

1. Łódzki przemysł włókienniczy: 
Tkacz baw. na żakardowych 

krosnach szerokości do 84 113 
Przędzarz bawełniany 113 
2. Kopalnictwo węglowe 
Górnik przodk. w akordzie pod 

ziemią w Zagłębiach Dągrowskiem 
i Krakowskiem 114,9 

Rębacz na średn. filar, w akor
dzie pod ziemią na G. Śląsku 107,6 

3. Wiertacz nawtowy 106,6 
4. Hutnik wykwalifikow. śląski 126.9 
5. Metalowiec - rzemieślnik war 

szawski 110,3 

6. Cukrownik - rzemieślnik w 
województw, centralnych 101,4 

7. Murarz i cieśla w łódzkim 
przemyśle budowlanym 130,," 

Widzimy, że we wszystkich obser
wowanych rodzajach zatrudnienia prze
mysłowego nastąpiły zwyżki poziomu 
płac Poza szczegóbfie wydatną popra
wą płacy robotników budowlanych w 
dużej części pozorną (przecięcie całoro
czne nie nadaje się tu do porównań z je
sienią, a więc jeszcze sezon budowlany) 
płace włókniarzy należą do kategorii 
płac, które podniosły się najsilniej. 

Stat. 

Reforma podatku przemysłowego 
według projektu związku izb przetn.-liandlowych. 

w ten sposób otrzymamy: 
Ł Łódzki przemysł włókienniczy 

i T k a c z baw. na żakardowych 
^ n a c h szerokości do 84 

Przędzarz bawełniany 
2. Kopalnictwo węglowe 

j G ó m l k przodk. w akordzie pod 
f^nlą w Zagłębiach Dąbrowskiem 

Krakowskiem 
- R ę b a c z no średn. filar, w akor 
wie pod ziemią na G. Śląsku 10,05 

3. Wiertacz naftowy 11,09 
4. Hutnik wykwalifikow. śląski 8,55 

. 8. Metalowiec - rzemieślnik war 
Rawski 8.00 

6. Cukrownik - rzemieślnik w woje
wództw, centralo- 8,00 

7. Murarz i cieśla w łódzkim 
•domyśle budowlanym 12,80 

Jak widać w bezwzględnych cyfrach 
Mace w łódzkim przemyśle włókienni-
{*Vm znajdują się nu poziomie płac w 
"•łych przemysłach. Znaczne różnice 
Wykazuje jak widać wiertnictwo nafty 
•ako fach o szczególniej kwalifikacji. Je
l c z e większe różnice dla tych samych 
{j°wodów dałoby drukarstwo, które ato-
" Pomijamy wobec wielkiej rozbieżności 
Mac, zależnie od miejscowości (od 14,5n 
** 20,00 dia składaczy). Poziom płac w 
£*emyśle budowlanym oczywiście po-
*°staie w związku z jego sezonowością. 

2. Poniżej wybieramy cyfry relatyw-
]jp tyczące tyoh samych kategorji robot-
^ków. Za podstawę równą 100 przyjmu
j m y stan płac w pierwszem półroczu 
•oku 1925. 

Zestawienie to wygląda następująco. 
1. Łódzki przemysł włókienniczy: 
Tkacz baw. na . żakardowych 

trosnach szerokości do 84 81,4 
Przędzarz bawełny 81,4 
2) Kopalnie węglowe 

. Górnik przodk.. w akordzie pod 
•lemią w Zagłębiach Dąbrowskiem 
' Krakowskiem 96,0 

Rębacz rra średn. filar, w akor
dzie pod ziemią na G. Śląsku 89,7 

3. Wiertacz naftowy 90,8 
4. Hutnik wykwalifikow. śląski 101,4 
5. Metalowiec - rzemieślnik war 

Rawski 93,8 
6. Cukrownik - rzemieślnik w 

województwach centralnych 85,4 
7. Murarz i cieśla w łódzkim 

tazemyśle budowlanym 93,0 
Jak wiadomo poziom płac w złocie z 

rtci-wszej połowy roku 1925 był względ-
•le pomyślny t stawowi dla rzesz robot
niczych znamienny miernik dobrobytu. 

tXXXXXXXXXXXXXXX 

Związek izb handlowo - przemysło
wych w Polsce wyłonił specjalną komi
sję międzyizbową, której zadaniem jest 
ustalenie podatku przemysłowego. Ko
misja ustaliła, iż t. zw. mała reforma win 
na uwzględnić conajmniej następujące 
dezyderaty. 

I. a) 2 proc stawkę podatku obroto
wego należy obniżyć na 1 proc. 

b) obroty burtowe zarówno firm han
dlowych jak i przemyłowych bez wzglę
du na rodzaj towaru, winny podlegać 
obniżonej stawce półprocentowej; 

c) handel artykułami spożywczymi 
pierwszej potrzeby opłacić winien po
datek w wysokości półprocentowej; 

d) stawkę podatku od obrotu przed
siębiorstw komisowych i pośrednictwa 
handlowego obniżyć należy z 5 proc. na 
1 procent.; 

II. Wobec obniżenia stawki podatku 
obrotowego, spółdzielnie winny opłacać 
go w tej samejwysokości jak inne przed 
siębiorstwa handlowe. 

III. Wprowadzić, należy zasadę, iż ża 
obrót podlegający opodatkowaniu, uwa
ża się faktyczne t. j. gotówkowe przy
chody firm. 

IV. W interesie zaktywizowania bi
lansu handlowego należy zwolnić eks
port wszelakiego rodzaju towarów (a 
nie jak dotychczas tylko półfabrykatów 
i gotowych wyrobów) od podatku obro
towego zatrzymując przytem w mocy 
dyspozycję art. 96 ust. 2. ustawy o pań
stwowym podatku przemysłowym prze
widującego niestosowaną dotychczas w 

w praktyce zasadę bonifikowania poda
tku obrotowego, mieszczącego się' w ce
nie eksportowania zagranicą wyrobów. 

V. W. celu usprawnienia działalności 
komisji szacunkowych należy Izbom han 
dlowym zapewnić większy wpływ na 

i wybór ich członków, ponadto zaś na żą-
| danie 1/4 części członków komisji, win-
' ni być przyciągani z głosem doradczym 

rzeczoznawcy branżowi z grona osób 
wskazanych przez Izby. Rzeczoznawcy 
buchalteryjni powinni się rekrutować z 
grona biegłych ustanowionych przez Iz
by hamdlowe, względnie winni wydać 
władzy skarbowej swoją opinję pod ry
gorem karnym przewidzianym dla rze
czoznawców sądowych. 

VI. Świadectwa przemysłowe nale
żałoby uchylić, o ile jednak postulat ten 
nie może być narazie zreaflizowany, po
winno się znacznie zróżniczkować ich 
kategorje powiększając w szczególności 
ilość kategorji przewidzianych dia han
dlu. Podział miejscowością na klasy wi
ntem ulec zasaidnicz&j rewTziji; wprowa
dzić należy przepis, iż należytość na 
świadectwo przemysłowe nie może wy
nosić więcej niż połowa podatku od ob
rotu przypadającego za poprzedzający 
rok podatkowy. Jeśli należytość za 
świadectwo przekracza tę sumę, płatnik 
winieni mieć prawo wykupienia świade
ctwa odpowiedniej niższej kategorji. Na-
leżvtość za świadectwo przemysłowe 
winna być płatną w 2-ch ratach półro
cznych. 

W notesiku businessmana. 
Łódź, 17 listopada. 

DONIOSŁĄ UCHWAŁĘ POWZIĄŁ komitet 
nowobudujących się kolei w łonie Państwowej 
rady kolejowej, w której stwierdza, że pokrywa

nie kosztów wyłącznie z budżetu państwowego, 
to znaczy z podatków i zc zwyżki taryf przekra
czałoby siły finansowe ludności i dlatego należa
łoby wszcząć starania o pozyskanie do, tego celu 
prywatnych kapitałów 

LWOWSKA IZBA PRZEMYSŁOWO - HAN
DLOWA z ramienia ogólno - polskiej komisji mię 
dzyizbowej ma się zająć opracowaniem projektu 
procedury wymiarowej i kwestja przyszłej jedno
litej ordynacp egzekucyjnej podatkowej. 
. Z SOWIETÓW DO POLSKI przywieziono we 

wrześniu? bież roku 1,580 wagonów różnych to
warów, w tem 1,215 wagonów rudy żelaznej. W 
tym samym czasie wysłano z Polski do Rosji 492 
wagonów,- w tem 337 wagonów żelaza i blachy. 

ZJAZD KUPCÓW SAMOCHODOWYCH od

był się w Warszawie przy stow. kupców polskich 
Dyskusja głównie obracała się koło kwestji 
przyszłej taryfy celnej polskiej oraz kwestji 
międzynarodowej wystawy samochodowej w Po
znaniu, organizowanej przez automobilklub wiel
kopolski, 

O.RUCHU CEN pisze w swem sprawozdaniu 
instytut badania kpnjunktur, iż odznacza się du
żym stopniem niezmienności, jakkolwiek ceny 
towarów skartelizowanych ujawniają wyraźną 
tendencję zwyżkową, zaś ceny towarów nieskar-
tclizowanych — zniżkową. Ceny towarów skarte
lizowanych obejmują gjównie węgiel, żelazo, 
przetwory ropne (benzyna, smary i t., p.) Ceny 
wyrobów gotowych (np. włókienniczych) utrzy
mują się na poziomic niezmiennym, co jest je
szcze jednym dowodem, że pojemność rynku nic 
zmniejsza się, gdyż zmniejszenie tej pojemności 
wywołaćby musiało spadek cen. 

G I E Ł D Y . 

MIGDAr.KAMI 

KHyiLniObLM 

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 
z dnia 16 listopada 1928 r. 

GOTÓWKA: Dolary — . - . CZEKI: Dolary 
123.94.50, Londyn 43.23.75, 43.23, 43.23.75, No-
wyJork 8.90, P a r y ż 34.85, Praga 26.42.25, Szwaj 
carja 171.63. Wiedeń 125.30, Wiochy 46.73, 
Marka niemiecka 212.41. 

AKCJE. 
Bank Polski 173.50, 174, 173.75, Firley 61, 

Wysoka 223, Węgiel 96, Lilpop 35.50, 37, Mo-
drzejów 32.50, 33, Ostrowieckie Serja B. I om. 
107, 108.75, 108.50, Pa rowozy 30, 30.25, Rudzki 
39, Starachowice 40, 40.50. 
PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZASTAWNE 

Dolarówka 111.75, 111, 111 25, 5-proc. kon
wersyjna 67, 5-proc. konwersyjna kolejowa 60, 
Dolarowa 85, Kolejowa 102.50, 8-proc. Banku 
Gosp. Krajowego 94, 4 i pół proc. listy zas taw
ne ziemskie zl. 47.25, 47.50, 5-proc. m. Warsza 
w y zł. 67, 67.25, 8-proc. m. Kalisza 59.50, 10-
proc. m. Radomia 70.50, Pożyczka inwestycyjna 
119. 118.50, 118.75, Pożyczka stabilizacyjna 92. 

t OTOWANIA BAWEŁNY. 
Liverpool, 15 listopada. Bawełna amery

kańska. Styczeń 10.12, luty, marzec, kwiecień 
maj 10.11, c z e r w i e c lipiec 10.06, sierpień 9.98, 
wrzesień 9.92, październik 9.84, listopad 10.14, 
grudzień 10.15, loco 10.54. 

Liverpool, 15 listopada. Bawełna egipska. 
Styczeń 17.45, marzec 17.65, maj 17.85, lipiec 
18.08, listopad 17.11, loco 18.00. 

Nowy Jork, 15 listopada. Bawełna amery 
kańska. Otwarcie : styczeń 19.45—46, marzec 
19.43—44, maj 19.34—37, październik 18.93, gru 
dzień 19.53—55. I notowania ś rodkowe: ma
rzec 19.48, maj 19.37, lipiec 19.21. październik 
18.91, grudzień 19.54. II notowania środkowe 
styczeń 19.49, marzec lJr.47, mrj 19.36, grudzień 
19 51—53, Zamknięcie: styczeń 19.49, luty 19.50 
marzec 19.50—52, kwiecień 19.45, maj 19.40—41, 
czerwiec 19.23, lipiec 19.24—25, sierpień 19.15, 
wrzesie.ń 19.64, październik 18.93, listopad 19.50, 
grudzień 19.56—57. 

Spółki akcyjne w Polsce* 
W współczesnym systemie gospodar

czym spółki akcyjne odgrywają bardzo 
poważną rolę jako. jednostki gospodar-
cze rozporządzające wielkim kapitał era. 
Forma spółuci akcyjnej najlepiej nadaje 
się przy tworzeniu większych przedsię
biorstw we wszystkich gałęziach gospo. 
darstwa krajowego. 

I w Polsce spółka akcyjna znajduje 
coraz szersze zastosowanie zarówno w 
przemyśle, jak w handlu i bankowości. 
Szczególnie intensywnie rozwinął się 
ruch akcyjny w okresie inflacji marko
wej, przybierał jednak często, niestety, 
formy grynderstwa. Jednakże okres po-
inflacyjmy i kryzys gospodarczy 1925/26 
roku zmiotły z powierzchni niezdrowe 
przedsiębiorstwa, ostały się zaś tylko te 
spółki akcyjne, które oparte były na sił 
nych, racjonalnych podstawach. 

W przeciwieństwie do okresu infla
cji markowej, zainteresowanie akcjami 
w naszem społeczeństwie jest obecnie 
bardzo mikłe. Jednym z powodów tego 
małego zainteresowania jest, bezwzględ 
nic, brak informacji o naszych spółkach 
akcyjnych, o ich _ podstawach finanso
wych, rozwoju, widokach na przyszłość* 

Lukę tę wypełnia całkowicie roczaw 
III wydawnictwa ,;Spóflki Akcyjne w 
Polsce", który wyszedł właśnie z dru
ku nakładem B :ura Ogłoszeń „Par" w 
Poznaniu. Wydawnictwo to. pierwsze 

jedyne togo rodzaju w Polsce, podaje 
szczegółowe informacje o wszystkich 
spółkach akcyjnych, istniejących na te
renie całej Rzeczypospolitej Polskiej. 
Dane o każdej spółce akcyjnej obejmu
ją: siedzibę, oddziały, rok założenia, cel, 
wysokość kapitału akcyjnego i wartość 
normalną akcji, ostatni bilans roczny, 
wysokość dywidendy za ostatnie kilk* 
lat, ilość w 1927 r. na giełdach oolskick 
— a więc wszystkie damę potrzebne dla 
wyrobienia sobie dokładnego sadu o da 
nem przedsiębiorstwie. 

Jasny i celowy układ materiału za
wartego w książce oraz dołączenie 
dwuch skorowidzów spółek, alfabetyc*. 
nego i podług miejscowości, ułatwiaj? 
odszukanie każdej poszczególnej spółk! 
akcyjnej. Podanie spisu rzeczy i odpór 
wlednich objaśnień w językach angiel-
skian, francuskim i niemieckim umożlii. 
wiają korzystanie z tego informatora 
także i zagranicy. 

„Spółki Akcyjne w Polsce"—to d o 
skonała książka informacyjno-adresow: 
dla szerokich sfer gospodarczych orai 
wszystkich tych, którzy interesują sie 
lokatą kapitałów w akcjach naszyci 
przedsiębiorstw. 

Do nabycia jest podręcznik w e wszy
stkich księgarniach lub wprost od w y 
dawców. Biura Ogłoszeń „Par" w Poz
naniu. 

Um iHHHHi Wm MB 
jedyny największy wybór w Łodzi 

P O L T O N 
Piotrkowska 47. 
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P a n n a ie*l 
cciclawYCona , J A K 3 f " . 
„Jestem zachwycona „TAKY", powiada nam 

ta wielka ar tys tka . Ten cudowny, pachnący 
krem usuwa w przeciągu 5 minut zbyteczne 
wioski i puszek i czyni skórę białą I gładką. 
Używa się wyciskany wprost z tuby, w prze
ciwieństwie do Innych depilatoirów, które wy
magają długiego przygotowania I nieprzyjem
n e pachną. Lepszy jest także od brzytwy, bo 
b r z y t w a przyczynia się do zwiększenia poro
stu, przyczem włos staje się twardy, na skórze 
widać brzydkie czarne punkciki. Co więcej , 
„TAKY" niszczy włos z korzeniem i Jest zupeł
nie nieszkodliwy. Każda elegancka kobieta pra
gnąca mleć skórę białą i szyję bez zarzutu, po-
iWnna „takizować się" . 

UWAGA. „TAKY" jest do nabycia w e wszy
stkich kosmetycznych sklepach po 
cenie Zł. 5 za tubę. 

Oeneralne P rzeds tawic ie l s two: 
A. BORNSTEIN ćt Co, GDAŃSK. 
Bóttchergasse 23/27. TEL. Gdańsk 
266-14. Pocz towe Konto Czekowe 
P . K. O. POZNAŃ 207170. 

Tytko przy tubach z nadrukiem firmy A. 
Bornstcln & Co. dołączony Jest sposób użycia 
w Jeżyku polskim 1 tylko za te gwarantujemy. 

Egzaminy dla studentów 
medycyny. 

Sejmowa komisja oświatowa przyję
ła wczoraj wniosek posła dr. Lesera, u-
sfainawający jako ostateczny termin 
składania egzaminów według starego 
systemu dla studentów medycyny do 
dnia 30 czerwca 1932 roku. 

WYSTAWA DYWANÓW PERSKICH. 
Wystawa dywanów światowej fir

my Sarkis Karabetian nie jest zwyczaj
ną imprezą handlową: dzięki artystycz 
nej wartości swych eksponatów wkra
cza ona w dziedzinę sztuki. Jest ona 
barwną rewją wszystkich gatunków dy 
wanów i kobierców, jakie wytworzył 
przez całe wieki daleki i bliski Wschód. 
A nie należy zapominać, że każdy okręg 
Turcji czy Persji dał specjalny typ dy
wanów, różniący się od innych tak kom 
pozycją ornamentacyjną, jak doborem 
barw, a wreszcie samą techniką wyko
nania. Stąd też różnorodność ich stylu 
i kolorytu. Porozwieszane na ścianach 
„Galerji miejskiej" grają pyszną tęczą 
kolorów i deseni. Przedewszystkiem 
uwagę zwraca stary, olbrzymi „Chcro-
san" i dziś już nie wyrabiane „JVlesze-
ty" — barwne, a jednak pastelowo sto
nowane. 

W desenie tych dywanów, wyrabia
nych przed wiekiem przez całe pokole
nia, wpatrywać się można godzinami, a 
zawsze znajdzie w nich oko jakiś nowy 
motyw czy szczegół. Jeszcze starsze 
są „Chjordesy", dwa antyki o muzeal
nej wprost wartości: dywany tego ty
pu, nigdy nie jednakowe, jak obrazy po
siadają wartość indywidualną T i jak 

O g ł o s z e n i e . 
Niniejszem podaje się do publicznej wiadomości, że, na mocy za

rządzenia Okręgowego Urzędu Ubezpieczeń w Warszawie, wybory 
delegatów do Rady Kasy Chorych m. Łodzi, wyznaczone na dzień 18 
b. m., zostały odroczone i odbędą się w dniu 25 listopada r. b. 

Jednocześnie zawiadamia się, że decyzja Zarządu Kasy Chorych m. 
Łodzi, dotycząca uznania zgłoszonych list kandydatów za ważne, zo
stała unieważniona przez Okręgowy Urząd Ubezpieczeń w Warsza
wie, który jednocześnie polecił Zarządowi Kasy Chorych zażądać od 
zgłaszających listy kandydatów dopełnienia formalności wskazanych 
przez tenże Urząd. 

Ważność list kandydatów, w myśl zarządzenia Okręgowego Urzę
du Ubezpieczeń w Warszawie, będzie ponownie rozpatrzona przez Za

rząd Kasy Chorych m. Łodzi. 
KASA CHORYCH M. ŁODZI 

Dr. Er. Samborski Dyrektor. 
F. Kałużyński Przewodniczący Zarządu. 

W niedzielę, dnia 18 b. tn. o godz. 5 pp. jako w czwartą bolesną 
rocznicę śmierci małżonki mojej 

P. mm SZTERbfflODWi 
z domu Kalisz 

odbędzie się w Domu Starców przy ul. Pomorskiej 52 poświęcenie łótka 
wieczystego na które zapraszam krewnych, znajomych i przyjaciół 

Mai i córki. 
obrazy są dziełem czystej sztuki. Naj
piękniejsze w zestawieniu barw i najgę-
ściej wiązane są „Saruki". A dalej prze
piękne wyroby Azji Mniejszej, Syrji, 
Persji, Kaukazu 1 Afganistanu, od kraju 
czy miasta rodzinnego, biorące swą no
menklaturę. Więc: antyczne „Sumaki", 

„Tybrysy", „Afgany". „Irany", „Kir-
many", „Buchary", „Bidziary" i t. d* 
Całe smakosz ^stwo i miłość Wschodu 
dla kobierców uzewnętrznia się w tycU 
artystycznych tkaninach. Wystaw* 
ekscytująca znawcę, a nader pouczają* 
ca dla laika. 

Zdolna 
samodzielna 

krojczym 
do fabryki w y r o b ó w t ryko ta iowych 
(isullowerów I kostjumów) może się 
natychmiast zgłosić: ul : 6-go Sierpnia 

2. II wejście. 

Klejarka 
(Lelnimaschine) 

OO SPRZEDANIA. 
Brzozowa 10. 18 

TANIO! abaiury TANIO! 

i szItieBefy* 

moskiewskiego 
konserwatorium 

udziela lek
cji gry forte

pianowej. 

Wscuolnia 11 m19. 

umeblowany 
Piotrkowska Nr. 90 

tn. 8 

DoHtór 
medycyny 

poszukuje 
GABINETU | 

Z poczekalnią 
w centrum miasta 

na godziny przedpo 
łudniowe. 

Oferty sub. „Gabi
net 100" w admin. 
.Republiki" 30 

Lekarz-Dentysta 
wAJ . tE .C 

Piotrkowska 73 
S p e c . u s u w a 
n i e z e b o w 

z u p e ł n e b e t 
b ó l u . 

Z ę b y s z u c z n e 
na dogodnych w » 

runkach< 

GABINET 
l e k a r s k o * 
zostaje o twar ty w e wtorek, dn. 20 li
stopada b. r. przy 

UL. WÓLCZAŃSKIEJ 63 
par ter , lewa oficyna, II wejście. 

Poszukulg 
sUpidliBi 

używanej. I PANIEŃSKIE
GO POKOJU w dobrym słanie. Ot er-
ty sub; -J. W." 18 

O r . m a d . 

I. Dynenson 
choroby dzieci 

P o ł u d n i o w a 9 teL 23-70, 
Przyjmuje od 3—5 po p o t 

HEManm&Y 
STAlt ZAPALHY-KRWAWIENIE SWĘDZENIE 

H EM DPI H" KLAK 

Lekarz-asntjsta 
fi. 

Piotrkowska 51 
tel. 21-23. 

Godz. przyjęć 3—7 

d o k o n w e r s a c j i 
p a s z u U . w . n j . 

Oierty sub. „lekars" 
do adm. „RepubL" 

Zamenhofa 4 (Rozwadowska) 
F. Laskowska. 

Jawataec-ie. 
liurberty Lilied 

Słowa . B u r b e r r y ' 
t . t i u r b e r r y s " 

wniesione są do re
jestrów, łako marki 
fabryczne, aby o-
znaczyć niemi to
wary i obrania wy
rabiane przez firmę 

Jui&ermlmiieif 
w Londynie. 

We wszystkich wy
padkach, kiedy na
zwa tą oznacza się 
wyroby, nie pocho
dzące z fabrykacji 

albo dostawy 

„Burjeir sbmileil' 
wdrożone będzie 

pc«'ępowanie karne 
t powodu naduży
cia, względnie nie
uczciwej konkuren

ci!. Na życzenie 
wysyłamy adresy 
tych firm, które 

dosiadają na skła
dzie wyroby 

,B ibenysLimiiGir 
B u r b c r r y s L l tn i -
I e i, G o l d e n S q u 

» r * . L o n d o n , 
W . 1. 

Lekarz-deatysra 

f. 
nrzyjmute w lecz
nicy pizy uJ, Piotr

kowskie) 294 
codziennie od i>odz 

2—7 wiecT 

Do ottiieiiia 
Sr\L£P 

w centrum miasta 
(przy rogu Piotrków 
skiej) z dużą wysta 

wą. Oferty sub. 
„Punkt" do admin. 
„Republiki" Poszukuję 

[Ęli loka o 
z wystawą w cen

trum miasta. 
Oferty do admini
stracji „Republiki" 

dla „Wystawa". 

WilKa 
pięciomiesięcz 

nego 

sprzedam 
ul. Aleksan

dryjska 23 
Marjan Bugaj
ski 13 

Kolej Elektryczna Łódzka * ™ Przerachowany bilans b uo na dzień 1 lipca 1928 roKu 
sporządzony na zasadzie Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 22 marca 1928 roku o przerachowani* 

bilansów przedsiębiorstw publicznych i prywatnych (D. U. R. P. 38/1928 poz. 3^2). 
S T A N C Z Y Ń M Y . S T A N B I E R N Y ' 
Place , Zl. 627795.81 
Budynki 
lory 
Sieć kabli podziemnych I przewodników Jezdnych 
Tabor 
Maszyny » . . . » 
Urządzenia wodociągowe 
Urządzenia warsz ta towe . . , 
Inwentarz • . . • . 
Zaprzęg, pojazdy i samochody r 

1980707,96 
7381910.78 
2737997,39 
5964456,98 
1843459,05 

158748,7-1 
878051,02 
277137,67 
7118S.36 

Umundurowanie 
Magazyn . . 
Kasa 

Zł. 

Papiery wartościowe » 
Weksle • • 
Akcje w depozycie członków Zarządu pg. § 18 Statutu . . 
Papiery wartościowe w depozycie 
Instytucje finansowe 
Dostawcy « . . . 
Instytucje państwowe, komunalne l społeczne . . . . 
Różni korespondenci , . . . 
Sumy przechodnie 
Koszty ogólno - administracyjne . . . 
Podatki skarbowe i komunalne 
Świadczenia socjalne 
Ubezpieczenie od ognia i wypadków nieszczęśliwych . . 
Koszty utrzymania nieruchomości . , . 
Koszty produkcji prądu 
Koszty utrzymania torów 
Koszty utrzymania sieci kabli podziemnych 1 przewodników 

Jezdnych • 
Koszty utrzymania ruchu -
Koszty utrzymania taboru 
Różne koszty 
Opłaty koncesyjne 

21921450,76 
1 8 0 . -

1607098,42 
51319,35 
23330,-

200,— 
42000 , -

490000,— 
1951788.02 
1732047,98 

90200.28 
60816.41 

199466,94 
476309,40 
234194,13 
527182,71 
39394.82 
40755.30 

339097.26 
293658.05 

47693.94 
1447811.17 
659514.72 
149283,39 
333279,73 

Kapitał akcyjny 
Kapitał amortyzacyjny 
Kapitał zasobowy . . . . * , 
Fundusz budowlany • 
Fundusz dyspozycyjny . . . , . . . • ? 
Fundusz odnowienia . 
Dywidenda » 
Zyski I s t r a ty • . . . . . 
Depozyt Członków Zarządu pg. § 18 Statutu . 
Depozyt papierów wartościowych 
Instytucje finansowe 
Dostawcy . • 
Instytucje państwowe, komunalne i społeczne . 
Różni ^korespondenci • • 
Kaucje służby ruchu 
Akcenty . . . . . 
Sumy przechodnie » 
Wpływy z przewozu pasażerów . . . . . . 
Wpływy z przewozu towarów . . . . . . 
Różne wp ływy » 
Różne koszty 

Zl. 16.200.000,-
li>33.4<*5.0i 

235.142.6J 
276.000,-
110.000,-
110.000.-
343.432,40 

644,95 
42.000,— 

•490.000.— 
1.839.656.40 

264.443,21 
686.334.31 
94.938.14 

2.268,77 
3.639.827.15 

6.923,61 
6.656.525.35 

' 9.069.— 
17.369,40 

22,44 

Zl. 32958072.! ZL 32 958.Q72.7S 

http://32
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Najlepszy 
zegarek szwajcarski 
Precyzyjny! Elegancki! 

!° 0 o o °e<xyxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx^ | 

KAFLE 
białe fP I G C © torowe ° P ł y t k i : 

ścienne 1 posadzkowe 

P O S a d Z k Q dębową 

z reprezentowanych fabryk lwowskich 

poleca p o c e n a c h k o n k u r e n c y j n y c h 
F I R M A 

^HYDRAULIKA' 
tC TOWARZYSTWO HANDLOWO 

BUDOWLANE — — — 
Sp. z o. o. 

Telefon 5 3 - 6 8 . Al. Kościuszki 3 9 . 
•00tXXXXXX300CXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX30ol 

KOMPLETNE 
URZĄDZENIA BIUROWE 

Pabianickie! falijki Hi Biurawytb o gwaraotowanej iatóti 
p o l e c a p o c e n a c h f a b r y c z n y c h . 

Przejazd 4 JÓZEF LEŻON Tel 2.23. 

Z w i ą z e k M A | * f v 6 w P m m w ł u W ł ó 
k i e n n i c z e g o W © i e w . Ł ó d z k i e g o 

(Zachodnia 63) 

odbędzie się 

I 

I0ISH1 BI i LOTTO Oli! 
Wstąp wolny dla członków i wprowadzonych gości. 

Początek o godz. 9-ej wieczorem. 

Standard Touring j-cio Osobowy 9 ,650 ZL 
SDCcial Touring j-cio Osobowy 11,19$ -

Loco Warszawa, łącznie z podatkiem obrotowym 

Wytworna elegancja i wygoda 
Samochód Chevrolet jest wyrobem 

światowej wytwórni General Motors, 

posiadającej olbrzymie doświadczenie 

i rozporządzającej najbardziej współ-

<3esnmi środkami technicznemu 

Wóz ten pod względem wyglądu, 

szybkości, wytrzymałości, przestronnoś-

ci, wygody, i łatwości kierowania 

dorównuje znacznie droższym samo

chodom. 

Próbna przejażdżka samochodem 

C h e v r o l e t , dostępna dla każdego, 

niezawodnie wykaże, Iz maszyna ta, 

zużywająca przy swych rozmiarach 

stosunkowo bardzo niewiele paliwa, 

oraz przy bardzo przystępnej cenie 

posiada wszelkie zalety najbardziej luk

susowego samochodu. 

Każdy nabywca samochodu Chev» 

rolet otrzymuje od General Motors 

roczną gwarancję. WYRÓB GETURAL 

MOTORS. 

WYSTAWIAMY NA FOWSZACHNEJ WYSTA

WIE KRAJOWEJ W POZNANIU, W ROKU 192$. 

Upowainlont Zait^%two 
ZYGMUNT DMOWSKI I Sk«. 

Łódź, Piotrkowska 150, tel. 29-40 i 72-40, 

C H E V R O L E T 
G E N E R A L M O T O R S W P O L S C E , W A R S Z A W A 

POLSKI B A N K P R Z E M Y S Ł O W Y Sp. Akc. 
w e L W O W I E 

ODDZIAŁ w ŁODZI, Piotrkowska 29. 
Kapitał akcyjny 

z l . 6 . 0 0 0 . U 0 0 
Kapitał rezerwowy 
z ł . . . 3 0 0 . 0 0 0 

Załatwia wszelkie czynności bankowe oraz przyjmuje wkłady •zlotowe 
i dolarowe na najkorzystniejszych warunkach tak pod względem oprocen
towania jak i wypowiedzenia, oraz wydaje książeczki wkładkowe oszczęd
nościowe, które w myśl art. 2-< prawa bankowego przyjmowane są jako 

kaucja i wadja na równi z gotowizną 

LECZNICA 
s k a r ż y specjalistów I gabinet denty

styczny przy Górnym Rynku 
Piotrkowska 294. t e l . 2 2 - 8 9 

Iprzy przystanku tramw pabianic
kich1 t rzyjmujt chorych w choro
bach Wszystkich specjalności od g. 
10 rano do 7-ci po pol Szczepienie 
ospy, analizy (moczu, katu, krwi. 

plwocin e i c ) operacje, opatrunki. 

Porada 3 złote 
Wizyty na mieście. 

Zabiegi I operacje od umowy Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampa kwar
cowa Roentgen, Elektryzacja. Zęby 
sztuczne, korony złote, platynowe 

I mosty. 
W niedziele I święta do godz. 2 po p 

W VU£tlU 
io wydzierżawienia lub pracy zarobko
wej o 50—60 warsztatach, szer. 36 i 68 

- cal. ang. dla tow. bawetn., w Łodzi lub 
okolicy P O i / 2 ' l K I W R N A . 

Oferty sub. „M. U." do adm. Republiki 

P r z e t a r g 
Magistrat m, Łodzi ogłasza publiczny prze

targ ofertowy na urządzenie studni na posesji 
szkolne] przy ul. Aleksandrowskie] Nr. 124. 

Oferty pisemne, odpowiedające treści kosz
torysu ślepego należy składać w Magistracie, 
Plac Wolności Nr. 14, III piętro, w pokoju Nr. 
51, dnia 21 listopada 1928 roku do godz. 12-ej, 
gdzie o t rzymać można ślepy kosztorys 1 warun
ki przetargu. 

tfXX*?XXXXXXXXXXXXXXX 
oooooooooooooor xxxxxxxxxxxxxxxxxx 

MundurKi i PŁASZCZE 
dla wszystkich s z k ó l poleca 

M M I G D A Ł 
G d a ń s k a 0 9 . 

o o o c x 3 o c x x r x 3 c x x x x x x x x x ^ o c x x x x x x y x v x x y > c x y 

R S E E 
E W F L 
K 1 E E 
L E K K 
A T T T 
M L Y R 
Y N 0 -

E PRACA 

IS 

Traugutta 4 
telefon 69-08. 

Pończochy i Reformy 
Jedwabne w I i II ga t 

K w i a t y 
brylantów* 

poleca: 

F.WFLBVBFLG™ 
S Z 1 0 Ł A TAŃCA 

nauclyc ie l . B LlbOWlCZĆ 
u l . S i e n k i e w i c z a 1 5 , f r . I p 

Lekcje tańców najnowszych pojedyncze* 
i w kompletach. Zapisy i inionnacj* 

od 11 — 10 wiecz. 

W sobotę dnia 17-go listopada 1928 roku w lokalu 
własnym przy ul. Sienkiewicza Nr. 3[5 odbędzie się 

dla członków Stowarzyszenia 1 wprowadzonych gości. 
Początek o godz. 9-ej wiecz. 

Zarząd Stowarzyszenia Komiwajażerów 10. H. P. 
ixorxcorjanr^ 
I Gabinety KOSMETYKI lekarskiej 
|0-ta Marii L e w i n s o n o ' Ceglelnlana8.m. 3tel 43-63 

I 
Choroby gardła, nosa i uszu 

p o w r ó c i ł * 
Zielona N« 3 Telefon 11-31, 

r i c n a o a a a n a o D n m n ^ 

LeKarzy-specja l i s tów 

Zawadzka 1. 
Czynna od 8 rano do 9 wieczór. 

Od 11—12 i 2—3 przyjmuje lekarz-kobiet. 
W* niedziele i święta od 9—2 pp. 

Leczenie chorób: 
W e n e r y c z n y c h , m o c i o p l c l o w y c h 

I s k ó r n y c h . 
Badanie krwi i wydzielin na syfilis i tryper. 
Konsultacje z neurologiem i urologiem 

Gabinet światło-leczniczy-
Kosmetyka lekarska. 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet. 

Porada 3 złote. 



Str. 12 

Piotrkowska 121 
telef. 28-95. 

Choroby chirurgicz
ne i kobiece. 

Przyjmuje w domu 
od 2—3 i od 8—9 
w lecznicy „Vita". 
Piotrkowska 45 wy
łącznie choroby chi 
rurgiczne od g. 3'/i 

do 4>|„ 

D oKtór 

Cegielniana 25. 
Telefon 26-87 

S p e c j a l i s t a c h o 
r ó b s k ó r n y c h , 
w e n e r y c z n y c h . 
L e c z e n i e l a m p ą 

k w a r c o w ą . 
Przyjmuje od godz 
3—10. 12—2 i 4—8 
w niedz. i święta 9-1 
Dla pań od 4—5 
oddzielna poczekał 

nia. 

» r 
r • 

f 

1928 

ŁADNY pokój z balkonem umeblowa
ny d o wynajęcia . Narutowicza 47 m. 16 

C e n y zadziwiająco niskie!!! 
J8 Kolosalna ilość wyprzedanych 

J e d w a b i i w e ł e n 
z całych sztuk w dostatecznej ilości metrów 

D z i e l n a NA 9 . 

Powrócił 
Teł. Na 28-98. 
Choroby skórne , 

w e n e r y c z n e i m c 
czop tc iowe . 
P rzy jmuje 

• d 8—10 l ort 5—8 
Leczen ie l a m p ą 

kwarcową 
Oddzielna p o c z e 
k a l n i a d l a P a ń . 

Dla Pań od 3—5 
po p o ł , 

D o k t ó r 

Specjalista chorób 
skórnych i wene

rycznych 

Qiotrhowska 99. 
T TEL, 44-92 
przyjmuje od 12—4 
popoł i 8—9 wiecz 
wniedziele i święta 

ed tO—2, 

Dr. med. 

r ó b s k ó r n y c h 
t w e n e r y c z n y c h 

przeprowadził sie 
a a ul. Andrzeja 5 
Przyjmuje od 8—10 

i od 5—9. 

Dottt ór 

SOLIDNEMU panu, duży . s łoneczny, 
dwuoklenny pokój frontowy, ze wsze l 
klemi wygodami , z usługą, ewentua l 
nie z u t rzymaniem do odha jęda od za
raz . Kilińskiego Nr. 49 m. 4, obok Na
rutowicza . 

Nr. 318 

Zagubione dokum 
KAWALER poszukuje pokoju umeblo
wanego , nie koniecznie w śródmieściu. 
Ofer ty sub „ W o j s k o w y " . 

j 

P O K O J U z kuchnia poszukuję. Go tów
ka zgóry . Poś redn icy pożądani. Zgła
szać się u p. Lemke, ul. Prze jazd nr. 
49. 18 

POKÓJ umeb lowany do wynajęcia dla 
pana solidnego. Narutowicza 42 m. 8. 

18 

GENACHOWSKI Józef Dawid zgu*11 

zaświadczenie z komisji poboroWw 
|wydane w P . K. U. Łódź. 

ZGUBIONO weksel na suinę 43.80 f 
W y s t a w c a Wodos ławsk i , N.-Ceglclw 3 ' 
na 41. na zlecenie Himelblau, I żyra*' 
— Kleinerman, II — Stopa, pl. dn. '* 
I. 29. Wekse l ten unieważniam. Lew** 
reich, Cegielniana 11. 

, _ _ j ' 
ROGODZIŃSKI Tadeusz , Kilińskie«<J 
Nr. 162, zgubił bilet uczniowski wolu*1 

j azdy t ramwajami Nr. 149, wyd . P'**1 

DrTBTTintOWSIi 
choroby wewnętrzne 

Z a w a d z k a NS 8 , t e l . 3 7 - 3 * 

OBRAZY 
MATURZYSTKA (izraelitka) z grunto Aksentowicza, Fała ta , F i l ipk iewicz 
w n a znajomością języka polskiego, nie Hofmana, Wojciecha Kossaka, Ma f ' 
rnieckicgo i pisania na maszynie po- kowicza, Wyczó łkowsk iego 1 Inny^1 

szukuje p racy biurowej . Ofer ty sub = | OKAZYJNIE D O SPRZEDANIA. 
„Sumienna" do „Republiki". LJI Wiadomość : Ceglelnlana 6 m. 8. 

MIESZKANIA jędno i dwupokojowe z 
wygodami natychmiast do wy. . - j ęc ia 
po cenach przys tępnych p rzy ul. W i e . 
rzbowej 8, tuż przy przys tanku t r am
wa jowym. Dowiedzieć się u Brzeziń
skiego, Naru towicza 29. 19 

• 
< • 
• 

Posady 

P O DWULETNIEJ p rak tyce I w y u c z ę 
nym kursie kroju, przyjmę p racę po 
domach, po 3 zl. dziennie. Aleja 1-go 
Maja 11 Sycowsk i m. 15. 

D.7 M E D MAGIEL z mieszkaniem do sprzeda
nia. Pomorska 80. 80 

C h o r o b y s k ó r n e 
w e n e r y c z n e i 

m o c z o p t c i o w e 

GdańsKa 42. 
godz. przyjęć od 
1.30 -10 .30 , 1-2.4C 

i 8—9 w. 

Dr. m e d . 

Lubicz 
C e g i e l n i a n a 4 3 

T e l . 4 1 - 3 2 . 

powrócił 
Specjalista chorób 
tkórnych, wenerycz-
tych i moczopłcio-
wych. Naświetlanie 
lampą kwarcową. 

Przyjmuje od 
g. 8 d o 10 rano 

od 5 — 8 w. 
Dla pań od 3—5 
oddzielna poczek 

pe : i a l l s t a chorób 
K o r n y c h I w e n e -
r c v n y c h I w ł o s ó w 
ahinet Kontgena 
ś w i a t ł o - l e c z i n c z y . 

liLPiotriiowsiia IM 
oj> b w a n g i e l i c K i e i 

Tel. 29-45 
' rzyjmuje: oa 8-2 
-8 Dla pań o u -

d . cin.-i poczeKalna 
i d '-f> pp 

PIANINO sprzedam w d o b r y m stanie. 
Kossowski, Nawrot 38a. 18 

SKLEP tytoniowy, nadający się na ka
żdy interes, do sprzedania z powodu 

• • • • ( . w y j a z d u . Nawrot 41, Krauze. 18 

Kupno i sprzedaż 
Lokale 

KRYNICA. Biuro Neubaucra . Kupno-; 
sprzedaż wilj, parcel, dz ie rżawa p e n - 1 . . . 
s jonatów. 30 D V Z Y s łoneczny pokój do wynajęcia . .Wiadora.: Szkolna 24 m. 6. 18 

MATURZYSTKA, pracowita , h zdolna 
do wszelkich zajęć b iurowych, posia
da p rak tykę i dobre referencje, poszu
kuje jakiejkolwiek posady . Skromne 
wymagania . Oferty s u b : „G. A. 20". 

RUTYNOWANA w y c h o w a w c z y n i fre-
blanka, izraeli tka, poszukuje posady . 
Oferty „ P r a c a " do „Republiki". 18 

UCZCIWA izraeli tka, skromnych w y 
magań, poszukuje posady p rak tykan t 
ki biurowej lub ekspedientki . P iszę r ó 
wnież na maszynie . Ofer ty do „Repu
bliki" s u b ; „Młoda" . 

POSZUKIWANI .domokrążni agenci z 
kaucją lub gwarancja , do w y s p r z e d a -
t:ia kakao , cykorii i różnych innych, to
w a r ó w kolonialnych. Zgłaszać s ię : ul. 
Gdańska 95 m 7. 

PRAWNIK poszukiwany, fachowiec 
s p r a w hipotecznych, ziemskich, mająt
kowych, nlcruchomościowych. Redago 
wanie podań, r ekursów, kon t rak tów, 
memor ia łów pożądane. Oferty s u b : 
„Hipoteka" do „Republiki" . 

WYDZIAŁ OCHRONY KREDYTU 

p r z y S towarzyszeniu Kupców m. 
(Pio t rkowska 73) 

W Z Y W A za in te resowane firmy, aM 
zare jes t rowały swe wierzyte lność 
przypada jące od niżej wyszczegól t f 
nych firm w Wilnie, k tóre z a w l e / 
, w y p ł a t y : 
I 1. „Ajzensztajn I Zakowic*? 

2. „Gcrsza te r i S a r a b s k i " 
3. N. Gorklein 
4) Nusen Goldberg . 
5. I. Kaganowicz . 
6. Lajb Majerson 
7. „Aron S z l a g m a n - . 
8. „Bracia W e r s e s " 
9.) „Szer i W e r s e s * 

10) Chaim Zak. 
Rejestrację wierzyte lności t iafeiy 

skutecznić w Biurze S towarzyszen i* 
Kupców m Łodzi (P io t rkowska 731 d» 
dnia 20 listopada r. b . włącznie. 

STOWARZYSZNIE KUPCÓW 
m. ŁODZI WYDZIAŁ 

OCHRONY KREDYTU. _ 

STENOTYPISTKA znająca niemiecki, 
buchal ter ie , z prak tyką biurową, po
szukuje posady . S u b : „Stenotypis tka" . 

P o s r o B t l w a n y 

m o n t e r 
POTRZEBNY zdolny fryzjer damski I do budowy Radioodbiorników ora* 
fryzjerka. P i o t r k o w s k a 54. ISjmonter do budowy anten. ZgloszenU 

„ „ . , „ , . • *—r — ;! Biuro Radiotechniczne „Alfa", Na-
POTRZEBNI monterzy i prak tykanci w r o t 1. 
na robo ty kabe lkowe elektrowniane. ' \ 
Zgłaszać s i ę ; ul Suwalska Nr. 7. B. _ _ _ i 2 
Sabela . IR © O W ^ t i K ^ P t ^ W f i S n i s I 

DR. MED. 

Klinger 
Choroby wenery
czne, skórne i wło
sów — leczenie 
lampą kwarcową. 

ANDRZEJA Nr. 2 
Tel . 32-28. 

Godziny przyjęć-
od 1.30-2.30 dla 
Pań. od 6—8 dla 
Panów. W niedzie

le i święta od 
1 0 - 1 2 . 

UBIORY męskie, damskie, obuwie, ' 
s w e t r y na wypła tę , P io t rkowska 3 7 , 0 0 WYNAJĘCIA 3 duże, s łoneczne 
III w. I p ię t ro . .pokoje z kuchnią. Kilińskiego 153, m. 7, 

r front. • 19 

WYKWINTNA bieliznę damską, mę- n n v n , „ , i — 
ską, pończochy, skarpetki , r ę k a w i c z k i 2 P O K O J E elegancko umeblowane w 
i t ryko taże \ i II gatunku poleca fir- śródmieściu za raz do oddania. Oferty 
ma „Bon-ton". Łódź, ul. Zielona nr. 6. s " ° : - S - \ 17 
Ceny konkurencyjnei 31.1.29. ' : 1 i 

1 MIESZKANIE, s łoneczne pokój z ku-
OKAZYJNIE do sprzedania nowe pal- chnią i kory ta rzem, e lektryczność , gaz 
to z wyją tkowego gatunku prawdzi - niskie komorne , zamienię na dwu- lub 
wych francuskich foków. Wiadomość : t rzypokojowe. Oferty sub : „Zamiana ' . 
P io t rkowska 93 m. 19, II wejście, I pic 1 18 
tro. 16 

' PRZYJMĘ dwóch panów izrael i tów na 
DIŻUTERJĘ kupuję. Pełną war tość p tamieszkan ie . Dogodne warunki . Wiado-
cę. Solidne t rak towanie . „Prccyzja" , ;mość u dozorcy , Cegielniana 42. 
P io t rkowska 123. 

ELEKTROMONTER samodzielny na 
siłę i świat ło po t rzebny . Fa Radjo-om. 
Ceglelnlana 42. 

L 
Dr. m e d . 

— D W A POKOJE z kuchnia, pokój z ku-
AMERYKAtfSKIE biurko w dobrym chnią, do wynajęcia od gospodarza , 
stanie poszukiwane. Oferty z p o d a - m o g ą być z meblami. Nowo-Polska 12 
niem ceny sub : „I. R." 17 p rzy Brzezińskiej , dojazd jedynka . 18 

| Nauka i wychowane 

ANGIELSKIEGO udziela ru tynowana 
nauczycielka Janina Mindel tor towa. 
Godz. zgłoszeń od 2—4 i od 8—9 Kon
s tan tynowska nr 32. m. 21. 30 

MATEMATYKI i fizyki udziela student 
politechniki. Pos t ępy zapewnione. O-
ferty s u b : „M. 314". 17 
ZA MINIMALNA ce.nę w krótkim cza
sie nauczyć sic można haftu „Roccoco" 
P io t rkowska 82, m. 24, dowiedzieć się 
od 3—5. 10 

I FFARBIAMIA 
urządzenie do gotowania , blichowarrif 
z siłą pa ry . W s z y s t k o w t rybie . Of. do 
adm. tego pisma pod „Farb iarn ia" . 11 

Windziarz 
d o obsłużenia windy t owarowe j z m r > 
iorcm przyjmiemy natychmiast Zgło
szenia : Polski Lloyd" . Sp . A k c . Kiliń
skiego Nr. 45. Referencje obowiązko
we . TH 

u r o l o g 
Choroby i ne rek 
p ę c h e r z a 'dróg 

moczowych , 
i łizvjmuje o d 4—7 
rfAUlMOT 8 . 

Tel. 1 9 - 9 0 . 

PIANINA Steinera , Seilera 1 innych POSZUKUJĘ dużego pokoju umeblo-
nowe i używane poleca firma Pianola, wanego lub bez mebli, z niekrępują-
AI. 1 Maja nr. 4. Właściciel Sz. Sz turm C e m wejściem dla t rzech osób. Oferty 
II piętro, front. 18jdo „Republiki" pod. „Trzy osoby" . 

DO SPRZEDANIA d w a place (częścIo-JposzUKUJE od za raz ładnie umeblo-
w o lub w całości) w Kałach przy p rzy ,wanego pokoju z absolutnie niekrepu

jącem wejściem na p ierwszem lub dru-
giem piętrze. Oferty pod „Nlekrępu-
Jący" do „Republiki". 

s tanku t r a m w a j o w y m Łódź—Aleksan
d rów. Informuje CiaJmowicz , P a ń s k a 
nr. 13. 

LEKCYJ tańców udziela p rywa tn ie Sz. 
Rybowski , ul. Kilińskiego 163, od 10-ej 
zrana . 8 

bllansistka ż 7-io letnią praktyką. We» 
gła korespondentka , pisząca na maszy 
nie, poszukuje posady. Oferty do a d m 
nin pisma pod „75". 

KURSY języka „Espe ran to" prowadzi 
r u t y n o w a n y instruktor . O p ł r t a : 5 zł. WULKANIZACJA UŻYWANYCH 
miesięcznie! Henryk Weiss . Kilińskie- [jjfr^tf^^ffi 

Rozma te i 
CHOROBY serca, as tma 
„Sa lus" Dr. Kupczyka, Kraków, Szuj
skiego 11. 

pod gwarancją t rwałości , nie porów 
n r ć z klejonymi!!! 

Sanator ium WYKONANIE P A R O W E 
„ A U T O - W U L K A N * 

PIOTRKOWSKA 175a 

r%3 i I f A 

S=! WMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMM < 

3 w wielkim wyborze, w surowym i gotowym < 
;g stanie, po cenach przystępnych i na 3 
; s dogodnych warunkach 2 

ŁO;Ż 

PI.MOŚC! 8 
telefon 53-98 — -

Wydawca: Władysław Polak, Redaktor: Wacław Smolaki W drukarni „Republik*" sp. * ^r. odp. Piotrkowska 49 i 64. 

1 I 

NIEDOSZŁE widzenie czwar tek Grad 
Kino, l ewa s t rona, proszę Panią 
t ó r zyć ofertę pod „ P o w t ó r z y ć " . , 

PRZYBŁAKAL się pies wilk. W h * 1 

mość : Zielona 12, Supera Francisz" ' 


